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Proces dojrzewania polskiego ru- 
ti robotniczego do zadań, jakie 
przed nim postawiła historia jest 
niczym innym, jak procesem zwy- 
oięstwa |leninizmu w świadomości 
awangardy i mas ludu pracującego 
Polski. 

Polski ruch robotniczy ma za s0- 
ba sławne, bohaterskie tradycje. Ale 
ma też w swej historii błędy, któ- 
rych przezwyciężanie było długim 
£ bolesnynt często procesem. 

Ale jedynie ten proces mtógł dać 
gwarancję, że na czele polskiego ru 
chu robotniczego i narodu polskie- 
go stańiie partia zdolna do poprowa 
dzenia mas do ostatniego zwycięs- 
kiógó boju. A ten proces właśnie 
jest nierozerwalnie zwiazany z imie 
miem Lenina, z imieniem jego wiel- 
kiego współbojownika Stalina. 

Dumni jesteśmy z bojowych tra- 
dycji BDKP i L, Była to wielka par 
tia, która dokonała olbrzymiej pra- 
cy.w dziele zorganizowania prole- 
tariatu polskiego pod sztandarami 
tewolucji proletariackiej, pod sztan 
darami internacjonalizmu, pod sztan 
darami bezkoinpromisowej walki o 
socjalizm. Polski ruch robotnikzy 
kierowany przez SDKP i L bardzo 
wiele zawdzięcza Leninówi „który 
wysoko cenił nasz ruch i marksi- 
stom polskim udzielał bez porówna 
nia więcej bezpośredniej pomocy i 
rad, niż jakiejkołwiek innej partii 
robotniczej poza Rosją. Nauki i 
wskazania Lenina były też decydu- 
jącym czynnikiem w pokonaniu bles 
dów ŚDRP i I . 

Socjał - demokracja Królestwa 
Poiskiego, i Litwy nie zdołała już 
wyciągnąć wszystkich konsekwencji 
z nauk Lenina. Uczyniła to jednak 
Komunistyczna Partia Polski i na 
przykładzie rozwoju KPP widzimy 
szczególnie jaągno,,jak nauki Lenina 
przenikając do tej partii, podnoszą 
łą na coraz wyższy poziom, czynią 
s miej eoraz to lepszą kierowniczkę 
wałki tłudu połskiego. 


Od póczątku swego istnienia saa | 


cjonaliznmu. Ale błędy przejęte od 
SDKP i L i PPS - Lewicy nie od 
razu zostały wykorzenione. Niezro- 
zumienie roli ruchów chłopskich 4 
zmaczenia walki narodowej dało sle 
odczuć i tutaj, Ale rozwój wypad-' 
ków, bezpośrednia pomoc Lenina i 
Stalina powodują, że już na II Zjeź 
dzie Partii w roku 1923 zagadnienia 
te zosiały postawione słusznie, po 
leninowsku. A 

Zjazd formułuje program: ziemia 
„dla chłopów, włączając w ten spo- 
sób sprawy chłopskie w orbitę 
swych zaszdniczych zainteresowań. 
Pozwoliło to przeniknąć do mas 
chłopskich, skupiać je wokół prole- 
tariatu. Dalszy rozwój wypadków 
— wielkie ruchy chłopskie, którymi 
w dużej mierze kierowała Partia — 
dowiodły, jak ważnym było zaje- 
cie w tej kwestii leninowskiego sta 
nowiska, f 

Zjazd postawił w sposób leninów. 
ski sprawę niepodległości Polski, 
wskazując że obrońcami niepodle- 
głości mogą być tyłko masy ludowe. 
Uchwała Zjazdu głosi: „Rządy bur- 
żuazji w Polsce stanowią śmiertelne 
niebezpieczeństwo dia niepodległoś- 
ci. Trwałą niepodiegłość państwową 
może dać narodowi polskiemu tylko 
zwycięstwo rewolucji". 

Stojąc twardo na gruncie tego 
programu, RPP mobilizowała setki 
tysięcy ludzi pracy do walki o u=- 
trwalenie niepodległości, wychowy- 
wała masy w zrozumieniu nierozer< 
walnej więzi istniejącej między nie 


podległością narodową a zwycięs- 
twem klasy robotniczej, uczyła 
prawdziwego patriotyzmu, patrio- 


tyzmu ściśle związanego z interna- 
cjonalizmem. KPP zaszczepiała lu- 
dowi polskiemu świądómość „iż nie 
ma wolności narodowej bez wyzwo 
lenia społecznego, że niepodległość 
zagwarantować może tylko dyktatu 
ra proletariatu. 

Program narodowy, który KPP 
przejęła z nauk Lenina, stał się je 
dnym z zasadniczych źródeł histo- 
rycznego zwycięstwa ludu polskie 
go, utworzenia Polski Ludowej i dal 
szego jej rozwoju ku socjalizmowi, 

Zgodnie z naukami Lenina, I 
Zjazd KPP zmobilizował Partię do 
walki o jędnolity front robotniczy. 
Hasto to będzie brzmiało coraz po- 
tężniej, W walce ze stanowiskiem 


wieugięcie stała na gruncie dykiatu | zdradzieckiej góry PPS, KPP roz- 
ty proletariatu, na gruneie interna- |wija walkę o jedność, skupiając co 


Prasa stołeczna w ostatnich dniach 
gtikowała szereg oświadczeń pol 
skich działaczy katolickich w sprawie 
porozumienia, podpisanego między 
przedsiawiciełami władz panstwo- 
wych a przedstawicielami Episkopa- 
fu polskiego. Z drugiej strony prze- 
dostawały się na jej łamy skąpe wia 
domości o głosach reakcyjnej prasy 
į radia państw Europy Zachodniej i 
Ameryki na ten sam temat. Skąpość 
imformacji wynikała z tego, że owe 
osiawione „dobrze, poinformowane" 
ródła wszelkiej nagonki na Polskę 
%ą po prostu skonsternowane i nie 
wiedzą co z tym zrobić, Stanowisku 
fych ośrodków „informacji* poświę- 
ża wiele uwagi sżereg gazet stołecz- 
ych w numerach piątkowych. 
Widzieliście kiedy psa, który uga- 
a się za własnym ogonem? — pisze 
[RYBUNA LUDU”, Zupełnie tak sa- 
o zachowuje się reakcyjna prasa na 
achodzie od czasu podpisania umo- 
jy między Rządem a Episkopalem 
polskim. Skryby dziennikarskie i 
czękacze radiowi tak się uwikłali 
w. krętactwach i sprzecznościach, że 
Mig mogą się wydostać z kręgu wła- 
śmych łgarstw i biegają jak opętani 
fo obwodzie zaczarowanego koła", 

A więc, jak donosi pismo, Waty- 
kan w dalszym ciągu udaje, że nic 
nie wie, Czy fa niewiedza jest praw- 
dziwa? -— pyta „Trybuna Ludu”, 

„Chyba nie. Bo oto, jak donoszą po 
stębowe dzienniki włoskie, czasopi- 
smo „Civitas Catolica, zbliżone do 
kót, watykańskich miało przygotowa- 
ny cały- cykl napastliwych artykułów 
o „prześladowaniu Kościoła w  Pol- 
sce, W ostatniej chwili na wieść. o 
podpisaniu umowy między Kościołem, 
ù Państwem w Polsce zakłopołana re- 
dakcja zaniechała druku: artykułów. 
Bo. i-kto by,w nie uwierzył... Ale, jak 
| Sri wynika, hiektórzy bywalcy 
2% coś nie coś wiedzą © wmo- 

Ie, Sg 


Pisze o słynnych ze swej ańtypof- 
pistej propadandy rozgłośniach 
„RZECZPOSPOLITA” stwierdza”: 

p „WWstrzymują się od komentarzy 
powodu braku wiadomości!”, inne 

kaja na potwierdzenie”, inne 
wieszcie, jak rozgłośnia paryska, o- 
mieszają się w oczach swych wła- 
snych słuchaczy, twierdzą nawet, że 
„dntormacja jest bezpodstawna'. Ma- 
dryt wiedzie oczywiście prym w tej 
kdkofanii, W braku lepszego argu- 
mentu, rozgłośnia kata Hiszpanii 
chwyciła się humorystycznego wy- 
biegu, że porozumienie, podpisane w 
imiemiu Episkopatu przez sekretarza 
„lego Episkopatu, biskupa Choromań- 
skiego, jest.. projektem czy też „pre- 
liminarzem. Krótko mówiąc, reak- 
dyjna prasa i radio Zachodniej Evro» 
Bi (Snów Zjednoczonych otrzyma- 
ty cios, po którym nie mogą przyjść 
fo siebie”. 


amet wśród oszczerców 


W dalszym ciągu pismo załtrważa: 

„Konsternacja ta jest najzupełniej 
zrozumiała. Gałąź, na której specjali- 
ści ed propagandy antypolskiej w 
BBC | „Voice of America”, w Paryżu 
t w Madrycie, budowali swe klam- 
stwa o rzekomych waśniach religij- 
nych w Polsce i swe nadzieje na po- 
wstanie takich waśni, załamała się z 
trzasklem. Gra polityczna, obliczona 
na jakiś sztuczny podział Polaków ną 
wierzących i nie wierzących, zastała 
z kretesem przegrana”. 

Wraszcie „ Rzeczpospolita” zwraca 
uwagę na okoliczność, że porozumie- 
nie, w swym punkcie dotyczącym u- 
znania polskości Ziem Zachodnich 
przez Kościół Katolicki w Połsce i za 
powiedź wystąpienia do stolicy pa- 
pieskiej o mianowanie stałej admini- 
stracji kościelnej na tych ziemiach 
udćrza w watykańską politykę popie 
rania rewizjonizmu niemieckiego, 


„POLSKA ZBROJNA” w artykule 
„Kociokwik na linii Watykan — Wa. 
szyngton” uważa, źe: 


„Ostatnio zawarte porozumienie 
między Rządem Polski Ludowej a Epi- 
skopatem, stanowi poważny czynnii 
konsolidacji mas pracujących nasze- 
go kraju, Toteż wywołało ono paro- 
ksyzmy wściekłości w kołach impe- 
rialiśtycznych, a zwłaszcza wśród wa 


szyngtońsko+watykańskich  przywód.- | | 


ców światowego bloku imperializmu 
i wstecznictwa”. 


Publicysta „ŻYCIA WARSZAWY”, 
w artykule omawiającym zamiesza- 
nie, jakie powstało wśród agentów 
imperializmu na wiadomość © podpi- 
saniu porozumienia, zwraca uwagę 
na działalność wrogich Polsce rożgło- 
śni radiowych: 

„Zadałem sobie nieco trudu, by an- 
fycje poświęcone prześladowaniom 
teligijinym w Polsce policzyć, 

W roku 1949 było ich 110, zaś w 
pierwszym kwartale roku bieżącego 
ilość ich doszła do 57. Mniej więcej 
co dziefi jedna. 

A gdy audycje te sobie przeczy- 
tatem, doszedłem do wniosku, że gdy 
by choć dziesięć procent wiadomości 
w tych audycjach zawartych było 
prawdziwych — w Polsce nie powin- 
no już być ani jednego kapłana, ani 
jednego kościoła, a nieliczni pozo- 
stali przy życiu wierni modliliby się 
po nocach w katakumbach”, 

Kończąc ten przegląd prasy war: 
szawskiej, zacytujemy jeszcze raz o- 
gólną charakterystykę, zawartą we 
kor aap artykule „Trybuny Lu- 

wę 


raz mocniej masy robotnicze dokoła 
sztandaru walki z faszygmem. „ 

Realizując nauki Lenina i Stalina 
o hegemonii proletariatu, o kierowa 
niu przezeń walką wszystkich ludzi 
pracy, walczy KPP o niworzenie 
frontu ludowego, szerokiego frontu 
wszystkich, którzy są przeciw fa- 
szyzmowi, przeciw wojnie, przeciw 


zdradzieckiej polityce sanacji kuma | dzy. 
nia się z hitlerowcami, za sojuszem 


z ZSRE, za obroną praw demokra- 
tycznych. Front ludowy, którego 
trzonem i kierownikiem była KPP, 
był potężnym czynnikiem aktywizu 
jącym szerokie masy narodu. 
Realizując nauki Lenina i Stalina 
o czujności wobec wrogów, o czy8 
tości szeregów partyjnych, KPP wy 
gania zdrajców trockistowskich, pro 
wadzi przeciw nim zaciętą walkę 


demaskuje ich jako agentów faszy» | SGNI 


zmu. 


KPP również mie była wolną od 


błędów, ala jej nieprzemijającą za- 
sługą pozostanie, że wniosła ona lo 
ninizm do polskiego ruchu robotni- 
czego, że na wieki i nierozerwalnie 


związała leninizm i polski ruch ro- 
hotniczy. 


$ 


Stanowczy protesi Rządu ZSRR 


obot 


w 80 rocznice urodzin Włodzimierza Lenina 


Wychowani w duchu leninizmu 
najlepsi przedstawiciele luda 


PPR, która w praktyce wałki z oku 
pantem i rodzimą reakcją wykaza« 
ła nierozerwalną jedność pojęcia — 
patriota i rewolucjonista, PPR po 
prowadziła lud polski do niepodle- 
głości narodowej i do zdobycia wła 


Na zasadach leninizmu, czerpiąo 
przykład z wielkiej WKP (b), korzy 
stając z nauki Leniną i Stalina, pow 
stała PZPR — mózg i serce polskiej 
klasy róbetniczej, wiodąca Polskę 
Ludową ku pokojowi, ku utrwałe= 
niu niepodległości, ku sócjalizmawi, 

Włodzimierz Lenin był wielkim 
nauczycielem naszego ruchu robotni 
crego, Nauka stworzona przez nië- 
go, a rozwijana i kontynuowana 0- 
ecnie przez towarzysza Stalina — 
ta źródło naszych zwycięstw w prze 
szłości i gwarancja triumfów 
przyszłości. 3 r 

W BO 


nieśmiertelnemu dziełu. 


wii pracu | jemnego. 
jacego Polski stali się twórcami i Moskwie dnia 


IRadziecko 
~ porozumienie handlowe 


+ 


MOSKWA, (PAP), — W wyniku 
rokowań, które toczyły się między 
Ministerstwem lu Zagraniczne 
go ZSRR 
Chińskiej Republiki Łudowej w ét- 
mosferze przyjaznego zrozumienia 
gó, podpisane zosało w 
19 b. m porozumie- 
nie hendlowe oraz porozumienie o 
wymianie towarowej ma rolę 1350, 
- Na podstawie porozumieńia o wy 
mianie towarowej Związek Radziec 
ki dostarczy Chinom sprzetu tech- 
nicznego, zaś Chiny Związkowi Ra- 


a delegacją handlową |d 


a chińskie 


— 


dzieckiemu — surowców. 
E > ie podpisany zostal p 
tokół o dostawie przez Związek R 


zied C ej Republice Lutk 
wej w latach 1950-1952 sprzętu 


technicznego i materiałów na paczet 
porozumiewa £ 14 olga 06. - 
porozumi z o DYST: 
Porózumienie i protokół podpisali 
ze strony radzieckiej Minister Hans 
dlu Zagrenicznego, Mienszykow, z4 
strony chińskiej — Minister Handlu 
walnego Rządu Laxdowegó 


- Czwarty krajowy zjazd 
Zw. Zaw. Pracowników Kolejowych 


WARSZAWA (PAP). W óniu 21 pm. | 


rozpoczął się w Warszawie 4 Krajo- 
wy zjazi Zw. Zaw. Pracowników Ko 
lejowych, z udziałem 600 delegatów. 
Na otwarcie zjazdu przybył: prze- 
wodniczący ©RZZ— Aleksander Za- 
wadzki, minister komunikacji — 


W| Jan Rabanowski, kierowniie wydzia- 
d Ti komunikacyjnego KC PZPR 1 Na 
rocznicę urodzin Wio- Mieczysław Popiel i generalny dy- | mówca podkreślił potrzebę gruntowe 
dzimierza Lenina lud polski składa | rektor PKP — tow, Bader. Na zjezd | nego p 
najgłębszy hołd jego pamięci i jegoj przybyły równieź Heme delegacje | weń pracy, 
 |kolejarzy z. zagranicy, : 
Gustaw Kański ! Uczestnicy zjazdu postanowili wy 


słać depesze do Prezydenta RP, do 
Stałego Komitetu Światowego Kon- 
gresu Obrońców Pokoju i prezy” 
dium Międzynarodowego Zrzeszeróa 
Transportowców. A 
Przemówienie powitalne wygł 
odniczący CRZZ, Aleksandet 


Zawadzki. - i 


Wekaztjac na wielką wagę zjazdu, 


rania dotychczaso” 
aby uwypuklić pk ka 
osiągnięcia, jak i braki, co u > 
marsz do dalszych sukcesów, 


przeciw bezprawnemu naruszeniu granic radzieckich 
przez amerykański samolot wojskowy 


(Dokończenie ze str. 1-€j) 
dnoczenych i ze względu na to, że 
samolot ten nie przelątywał nad ża= 
danym terytorium zagranicznym lub 
zagranicznymi wodami terytorialay- 
mi po przeleceniu nad Enia wybrze 
ża Niemiec — należy dojść do wnio 
sku, że radziecki samolot wojskowy 
ostrzelał nieuzbrojony samolot ame- 
rykański nad otwartym morzem, w 
następstwie czego samolot amerykań 
ski uległ zniszczeniu. 

Ambasadorowi Stanów Zjednoczo 
nych polecono zaprotestować jak naj 
poważniej przeciwko temu pogwał- 
ceniu prawa narodowego i 
najbardziej elementarnych reguł, 6- 
bowiazującyeh w pokojowych. Sto- 
sunkach między krajami, 

Rząd Stanów Zjednoczonych duma 


EA 


' ga śię, by Rząd Radziecki przeprowa. 


zania: 


> rE YAA 


„Słowem zamęt powszechny, od 
londyńskiej BBC po nowojorski „Głos 
Ameryki”, włączając wszystkie przy- 
budówki, Trudno się zresztą dziwić. 
Paradowali w glorii „obrońców wia- 


ry” niczym krzyżowi rycerze, Aż fu 
nagle koń im się skończył... i trzeba 
będzie szukać nowych sposobów szka 


lowania Pelski'”, l 


(Dokończenie ze str, 1-ej) 

inż, Achmatowicz — rektor Politech 
niki Łódzkiej, tow. Lemiesz — redax 
tor nacz. „Głosu Robotniczego”, tow. 
Budzyńska — dyrektor Centralnej 
Szkoły PZPR im. Marchlewskiego, 
tow, Bugajski — wiceprezydent mia 
sta Łodzi, tow. Lewandowski — se- 
kretarz Dzielnicy Fabrycznej przy 
PZPB im. Stałina, tow. płk. Fried- 
man, tów. Borecka — przodownica 
pracy z PZPB Nr 8, odznaczona orde 
rom „Sztandar Pracy", tow. Tatar- 
ówna — sekretarz Komitetu Dziel- 
nicowego PZPR „Staromiejska“, 
tow, Fajngoldowa — przewodnicząca 
Wojewódzkiego Komitetu żydowskie- 
go, tow. Patorowa — przewodniczą- 
ca DRN — śródmieście, tow. Foma 
— sekretarz Komitetu Fabrycznego 
PZPR przy PZPB Nr 3, tow. Gości- 
mińska przodownica pracy z 
PZPB w Rudzie Pabianickiej, Budów 
niczy Polski Ludowej, tow. Mikołaj- 
czykowa — starosta dzielnicy Łódź 
—Półnóc oraz tow. Przybył-Stalski 
— pmzewodniczący Zarządu Okręgo-= 
wego Związku Bojowników o Wol- 
ność i Demokrację. 

Obszerny referat wygłosił prezy- 
dent miasta Łodzi, tow. Marian Mi- 
For. 

— W dniu dzisiejszym polskie ma 
sy pracujace, cały nasz naród uro- 
czyście obchodzi piątą rocznicę podp 
sania nkładu o przyjażni, wzajemnej 
pomocy i powojennej współprity 
między Polską i Związkiem Radzie- 
ckim — mówił tow. Miror. 

Słowa te wywołują nową burzę o- 
kiasków na sali. Raz po raz ztywa- 
ją się okrzyki na część Związku Ra- 
dzieckiego i Towarzysza Stalina. 
Wszyscy skandują drogie Jego Imię. 

Tow. Minor charakteryzuje rozwój 
stosunków  półsko-adzieckich, pod 
kreślając, że już od pierwszej chwili 
swego powstania Związek Radziecki 
wykazywał _ ogromna i _ serdeczną 
| przyjaźń wóbec narodu polskiego, po 


irowo ukara; 


dził niezwłoczne i dokładne docho- 
dzenia w tej sprawie, aby przexonać 


sim siłom powietrznym f 
jak najściślejszych i jak najbardziej 


dosźło, nod jakimkolwiek bądź pre- 


wists, moga 


| 


się o ścisłości przytoczonych wyżej | _. Ju ) 
faktów. Następnie rząd Stanów Zje- | dzieckiego z dnia 11 kwietnia, sanio- 
dnoczonych domaga się, by radziec- | lotem amerykański 
udziełono | cH, na południe 6 


kategorycznych instrukeji, żeby nie 


je: i 
„Jak Goniosła już nota Rządu Ra= 


który pogwal- 
ç od Libawy (Liepai), 
granicę radziecką był, według spraw 
| dzonych danych,  czieromotorowy. 
samolot wojskowy B („twierdza 


tekstem, do powtórzenia się podob- | latająca'), który nie tyko nie pod- 
nych incydentów, które, rzecz oczy- | porządkował się żądaniu pościgow= 
pogłębić trudności w | ców radzieckich, by udał się za nimi 
dziedzinie utrzymania pokojowych i |dla wyłądowania na lot 


tnisku, lecz. 


z 
poprawnych stosunków międzynaro | otworzył ogień do samolotów ra- 


dowych. 


przekonanie, że 


wokacyjnego zachowania się swoich 


lotników i zatroszcży się a to, by či, 
którzy pońoszą "e (DO złość za 


ter postępałc. 


nie ze zwyczajem ustalonym. w 
sunkach pomiędzy marodami miłu-, 


ich. Gdy czołowy pościgowiec 


Read Stanów Zjednoczonych żywi | radziecki był zmuszony odpowiedzieć 
Rząd Radziecki po | również ogniem, samolot amerykań 
zakończeniu dochodzeń wyfazi ubo- | ski zawrócił w kierunku morza i cd 
jewanie z powodu bszprzwnego i pro | dalit się, 


Oto fakty, ustalone w drodze ści- 
słego. sprawdzenia. 
Nota rządu Stanów Zjednoczonych 


bocznie ija dnia 18 kwietnia - zawiera: szereg 
à zgod. | gołosłownych twierdzeń, 
sto- |przez ściśle ustalone fakty. 


obalonych 
W nocie tej rząd USA np. oświad 


jącymi pokój, udzieti należytej kom- |cza, że jedynym amerykańskim pä- 
pensity za niesprowokowaną śmierć | molotem wojskowym, znajdującym 


Amerykanów i zą zniszczenie 


mie- 
nia smerykańskiego", + 


się w powietrzu w rejonie Bałtyku, 
dnia 8 kwietnia był samolot mary= 


Dnia 21 kwietnia Minister Spraw |narki wojennej USA typu Priva 
Zagranicznych ZSRR A, Wyszyński | teer“, podczas gdy dokładnić ustalo- 


wręczył p. Kirkowi następującą od- | no, 


powiedź Rządu Radzieckiego: 


że nad terytorium radzieckim 


na południe od Libawy (Liepai) prze 


«W odpowiedzi na notę rzadu Sto- | latywał samolot B-29 („Twierdzą Ja- 


nów Zjednoczonych z dnia 18 kwiet |tająca*”) z amerykańskimi znakami 


nia br. Rząd Związku Socjalistycz- | rozpoznawczym, z - 
nych Republik Radzieckich uważal Rząd USA oświedeczy?, jasoby wy 


Hołd Czerwonej Łodzi 


dla Związku Radzieckiego i Towarzysza Stolina 
Uroczysta akademia w 5 rocznicę podpisania układu polsko-radzieckiego 


mimo zdradzieckiej i w istocie an- 
typolskiej polityki przedwojennych 
władców Polski. Polityka Związku 
Radzieckiego była zawsze polityka 
pokoju. I dzięki temu posiadamy tak 
trwałe i sprawiedliwe granice. 
Nasza granica na Odrze i Nysie 
jest granica pokoju, zagwarantówa- 
ng przez Związek Radziecki — oś- 
wiadczą mówca wśród niemilknących 
cklasków, ` 


NIEUSTANNA POMOC. 

Tow, Minor obrazuje następnie bra 
terska pomoc, udzielaną nam nie- 
ustannie przez Związek Radziecki na 
odcinku gospodarczym. Jej przejawy 
— to między innymi dostawy zboża, 
które umożliwiły wyżywienie nasze- 
go kraju w pierwszych latach pe woj 
nie, to dostawy surąwców, maszyn i 
urządzeń technicznych, kompletne 
wyposażenie wielkich obiektów prze- 
mysłowych i pomoc w rozbudowie na 
szego przemysłu, udzielana przez ra- 
dzieckich fachowców. Układy gospó* 
darcze ze Związkiem Radzieckim t- 
możliwiły nam zwycięskie wykonanie 
raszego Planu Trzyletniego, a jedno 


cześnie są gwarancją wykonania Pla 
ru Sześcioletniego, Qezy narodu pol 
skiego, jak i oczy-całej ludzkości 
zwtócone są dziś na Związek Radzie 
cki, stanowiący ostoję pokoju świato 
wego, ciągłe wzrastającą w swej po 
tędze. 

W oparciu o potege Zwiazku Ra- 
dzieckiego, korzystając z jego boga 
tego dorobku w dziele budownictwa 
socjalistycznego — będziemy również 
w naszym kraju budować ustrój spra 
wiedliwości społecznej, socjalizm — 
zakończył swój referat tow. Minor 
wśród długo niemilknącej burzy okla 
skw, rE 

Z ogrómnym entuzjazmem uchiya- 
Kli zebrani wystosowanie depesz dò 
Generalissimusa Stalima i Prezydenta 
Bieruta, y 

Odśpiewaniem _„Międzynarodówki* 
została zakończona uroczysta akade- 
mia, która przerodziła się w żywio- 
towg manifestację Czerwonej Łodzi 
na rzecz przyjaźni Polsko - Radzie- 
ckiej. 

Następnie uczestnicy zebrania obej 
rzeli nowy, wspaniały film produkcji 
sedzieckiej pt. „Upadek Berlina“, 


| Łódź robotnicza złożyła wieńce pod Pomnikiem Wdzięczności 


i 
W dniu wczorajszym, w piątą rocz 
nicę zawarcia układu © wzajemnej 
"omocy między Polską a Zwiąż 
kiem Radrieckim — Łódź przybrała 
wygląd odświętny, Liczne dofiy, in- 
stytucje, zakłady pracy i szkoły ude 
korowały swe „gmachy liagami. 
| 

Przez park Potriatowstiiega, przy” 
swojony świeżą zielenią divé cią- 
gna liczne delegacje ze szłańdara- 
|mi, wieńcami, wiązankami zerwo 
| nych kwiatów.. 2 
| Delegacje zatrzymują się obok 
| Pomalka Wdzięczności. Jest ich co- 
raz więcej. Widzirny tu przedstawi. 


| celi Komitetu Łódzwiego i Woje- 


wódziięgo PZPR, Zareądu Ł 


kiego ZMP. fabryk i zakładów pra- 
cy. Wojska, Ubezpieczalni Społecz- 
nej, Wojewódzkiego Komitetu Ży- 
dowskiego, kolejatzy, tramwajatzy, 
filmowców: 

„Bohaterom polezłym w walce o 
wyzwolenie narodów. pokój i secja- 
lizm“ — głoszą napisy na szarfach 
wieńców, „Towarzyszom broni 
żołnierze Ludowego Wojska Poiskie 
go”, „Żołnierzom Armit Wyzwolwiel 
ki — noeległym za naszą wolność”, 

Orkiestra wojskówa gra hymn 
polski | radziecki: W milczenia zbli 
żają się delegacje do podnóża pom 
ika, gdzie składają wieńce. Pom- 
mie tomie w morzu czerwonych í 
białych kwiatów,., 


za konieczne oświadczyć co następu- żej wymieniony samolot nie naruszał 


granicy radzieckiej i nie był uzbro- 
jony. Tymczasem według sprawdzo 
nych danych, będących w posładaniu 
Rządu Radzieckiego, — samolót ame 
rykański B-29 („Twierdza latająca") 
naruszył w dniu 8 kwietnia br, gra- 
nice państwową ZŚRR w rejonie Li 
bawy, posuwając się w głąb =: 
rium ZSRR na 21 kim. i strzelał do 
pościgowców radzieckich. j 

Fakty te w zunełności obalają 
twierdzenia rządu USA, jakoby Sê- 
molot amerykański nie naruszał gra 
ticy ZSRR oraz nie był rzekomo u- 
zbrojony. ; 

/W świetle tych faktów wskazane 

wyżej twierdzenia rządu USA nie 
mogą być oceniane inaczej, aniżeli 
jako próba uchylenia się od odpo" 
wieńzialności za jaskrawe pozwał. 
cenie prawa międzynarodowego. 

W nocie swej rząd USA oświadcza 
również, że „domaga Sie, Sy radejec 
kim siłom  powietrenym udzięlono 
„jak najściślejszych i jak najbardziej 
kategorycznych instrukcji” celem za 
pobieżenia powtórzeniu się podob 
nych incydentów, że odpowiedzial: 
ność za incydent, do którego doszło 
powinna ponosić jakoby strona ra* 
dziecka i że ta ostatnia powinna za- 
płacić odszkodowanie za zniszczenie 
samolotu amerykańskiego. 

Rząd Radziecki nie może przyjąć 
pe stogi wyżej wskazanych 
żądań, jako, oczywiście, niedorzecz- 
nych i pozbawionych jakiejkolwiek 
podstawy, 

Nie trudno zrozumieć, że każde 
lotnictwo każdego kraju. 
do ochrony nietykalności swych gra 
nic, postąpiłoby w wypadku naru- 
szemia granicy swej ojczyzny przez 
cudlzoziemski samolot dokładnie w 
ten sam sposób, w jaki postąpiło lot 
nictwo radzieckie, 

Nota rządu amerykańskiego twier 
dzi, że samolot amerykański, który 
naruszył granicę ZSRR — uległ ka- 
(astrofie. 

Rząd radziecki nie ma w tym wzgle 
dzie żadnych danych. Jeżeli jednak 
samolot amerykański istotnie uległ 
zniszczeniu, to odpowiedzialność za 
jego zniszczenie spada wyłącznie na 
tych panów, którzy polecii samolo» 
tawi przeniknąć na terytorium radzie 
ckie celem sfetografowania radzie- 
ckich urządzeń obronnych i przez to 
samo popchnęli go do pogwałcenia 
prawa międzynarodowego i narisze- 
nia nietykalności granic radzieckich. 

Jeśli chodzi o instrukcję dia lotni- 
ków radzieckich, o której mowa w 
nocie amerykańskiej, to odpowiednia 
instrukcja jnż dawno istnieje i nie 
zachodzi potrzeba jakichkolwiek jej 
zmian. 

Instrukcja ta głosi: w razie naru- ` 
szenia przez samolot cndzoziemski 
granic ZSRR i przeniknięcia przezeń 
na terytorium radzieckie — lotnicy 
radzieccy mają obowiązek zmusić go 
ue lądowania na lotnisku radzieckim, 
a w razie sprzeciwu — strzelać do 
niego. 

Rząd radziecki uważa wreszcie za 
rzecz konieczną zwrócenie szczegól- 
nej uwagi na to, że rząd USA, jak 
o tym sądzić można z jego noty z 18 
kwietnia — zamiast dać obiektywną 
odpowiedź na notę Rządu ZSRR z 11 
j kwietnia; osłania hezprawne czyny 
niektórych swych podwładnych, któ- 
rzy spłamili się jaskrawym pogwał- 
ceniem powszechnie uznanych norm 
prawa międzynarodowego, 

Mając powyższe na uwadze, Rząd 
Kkadziecki potwierdza swój sttnow= 
czy protest pod adresem rządu USA 
przeciwko rażącemu naruszeniu przez 
amerykański samolot wojskowy gra 
tie radzieckich, 

Pan A. Kirk oświadczył, że powyź. 
szą notę zakomunikuje swemu rzą 
dowi s 


go l 


W 80 rocznice urodzin Wielkiego Wodza Rewolucji Proletariack 
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ietariatu.i rewolucyjną celowość jes | działalności Lenina, która dawała j | e (ak na stożbie. z własne i zbożen 
ga instytktu klasowego, jak Lenin | mu możność opanować myślą żywioł składam raport z nowiu. przez twoje, J 
Nie znam drugiego rewolucjonisty, |i skierować ruch jego w łożysko re- Towarzyszn Leninie, towarzyszu 
który by mmiał tak bezlitośnie biczo |! wolucji proletariackiej. ELE ten kawał roboty ` seroe 
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enin był zrodzony dla rewolucji, | mieckiej walczyły przeciw naszym | odziewamy gołe pismzełe, ia W 
Był on zaiste geniuszem wybu” | zmordowanym i znajdującym się "| ; mocniej k | Kłeż zd : si 
chów rewolucyjnych i niezrównanym | procesie rozkładu armiom, a ee olagniemy i zgiełkiem posz 
4 4 3 1 1 rw i f rud wegiel. y 
mistrzem kierownictwa rewolucyjne | dniereuropejscy „socjaliści” zwa | i Qi l jadpłyna? dzień 
ROGÓW . 3 błogo w bloku ze swymi rządami w | | A obok tego j R ESS Ri j 
go: Nigdy nie czuł się tak swobo” | mię „wojny aż do całkowitego zwy- | jest bardzo | Dwóch ie Dokoh = 
dnie i radośnie, jak w okresie wstrzą | cięstwa'',- l wieje nas £ e 
sów rewolucyjnych. Nie chcę przez | CH. oznaczała wywołanie „powsta | | paskudztwa, * bia | lm 
ta bynajmniej powiedzieć, że Le | nia w eż chwili? „Wywołać | A | dig" na szo (3 fotografii 
5 x x r z wytuac zd } s , 
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wstrząs rewołucyjny, lub że zawsze te. Lenin nie bał się jednak zary zy” | odgryrać się, opedzać ca dsień. | rg, 
| Ber ciebie Adam W 


i we wszelkich warunkach był za wy | kować. ponieważ zdawał sobie spra- 
buchami rewolucyjnymi: Bynajmniej. | Fe i widział A dą rysy zadek 

| ne iedzieć że | OZTA że powstanie jest niemtiknio 
Chcę przez to jedynie powiedzieć, że ne, że powstanie ETAT że po | 
nigdy genialna zdolność przewidywaą | wstanie w Rosji jest to czynnik, 
nia właściwa Leninowi nie przeja- przygotowujący koniec wojny impe 
wiata się w sposób tak "doskonały a rialistycznej, że powstanie w Rasji 
tak dobitnie, jak w czasie -wybir- aS asa zmęczonymi masami za- 
a 3 chodu, że powstanie w Rosji prze- 
chów. rewolucyjnych: W- czasie prze- | ietoczy wojnę imperialistyczną w| 
tomów rewolucyjnych dosłownie roż| wojne domowa, że powstanie da w | 
kwitał, stawał się jasaowidzem, prze | *Jniku Republikę Rad, że Republika | 
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LENIN 


(Ze wspomnień osobistych Maksyma Gorkieg 


Nie moją rzecz — mówić o Włędzi jw trm „Hm-hm”* rozbrzmiewał 
mierzy Leninie jako politykow. bliski mi | humor właściwy tylko człowiekow 
| i drogi jest Lenin — człowiek. dzo bystremu, który dobrze zna 
tańskie absnrdy życia. 


Co rachwscało mnie w nim — to] 


widywał ruchy klas i możliwe zs-| Gad onie się ostoja ruchu rewolw=| Lenin Stalin w Gorkach |asraietna wola życja i aktrwna niene- | PsBakowyy nisy, mł 
RE N 23 eg, $ PRZY 2 A 5 ON. AT JE. "22 A fel | 0, m Syan FeeL wisć do istniejącej p ości, 0- |saxratesa t o  wszystkoawidzący 

z wolucji, widząc je, na s * È Fom aee e ih yu SARAD ARR ww | A È Rz wę - > 

ki rew: ) ie 3 s jak Wiadomo, że to rewolucyjne prze |) ciągała mnie w Leńinie owa młodzień- j czach wielkiego filuta, częsło pr 

dłoni. Niedarmo powiadają w na'| widywanie Lenina spełniło się w|] cza zapalczywość, która wkładał we fral dziwną i nieco komiczną po 

szych kołach partyjnych, że „Iliicz| przyszłości z niebywała doktadno | Ę E W wszystko, cokolwiek czynił, W zdumie , głowę odrzucał w isi, schyliwszy 

umie mywać na falach rewolucji, | STH nie wprawiała mnie jęzo nadludzka pra | bok, wkładał palce pod pachy, i 


jak ryba w wodzie”. Stąd „uderza | F drugi: pierwsze dni po Re- s = = = cowitość. | mizelkę. W pozie ze ir coś 
wolueji Październikowej key Q $Hwięcie Proleltariaću | zaaioywość byla cecha jezo natney, | Wiajaco mitego i śmiesznego za 

to Rada Kemisarzy Ludowych pró- i i i kog ł 
p yst 3 i . - 237 eca nie byla to owa RAA na pe | coś triumfa nie, og uciegu, „ caly 
"Zi wrona śmiałość  rewolucsjnych | bowała zmusić zbuntowanego gene fowarzusze — robotnicy! Nadchodzi dzień Pierwszy zapialczywość gracza, ale wyjątkowa siła | [kich chwilach” błyszczał z m 
plarów. Lenina. a Wa głównodowodzącezo = Dnchoti ich krajów świecą swe prie- Jucha — właściya człowiekowi, który | Wielkie dziecko tego przeklętezo 
|na, do przerwania działań wojen- » | ta, wspaniały rzłowiek. kióry mos 

| nych i wszczęcia rokowań z Niemca 


jaca“ jasność haseł faktycznych i 


s 
Muqa., kiedy robotnicy wiszą 
budzenie do świadomego życia, świętą swoje ziedmoczeneu | niezachwianie wierzy w swoją misję. 


Przypeńtinam sobie dwa szczezol- 
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tyłach i na froncie żądały pokoju i| Cłówna kategorycznie odmówili speł 
wolności; kiedy generalicja i buržo | nienia rozkazu Rady Komisarzy Lu” 


skwarnym słońcem południa, zachwycał | cy kłamstw i podłości tego świata 


gornęli oni w swe ręce fabryki 1 zakłady przemysłowe. na- 
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| miejskich, w suterenach tna poddaszuch dużych miast. 
I oto ci wyzuci ze wszystkiego ludzie pracy wypowie, 
dzieli wojnę bogaczom t wyzyskiwaczom. Robotnicy wszyst- 
kich krajów wale zæ 0 wyzwolenie pracy z pęt tajemnego 
niewotnictwa, nędzy i niedostatku, Walczą o taki ustrój 
spałeczny, w którym wytworzone wspólna pracą bogactwa 
przynosić będą pożytek nie tylko uarstce bogaczy, lecz 
wszystkim pracujacym, Daża do przekształcenu gruntów, | 
fabryk, zakładów przemysłowych i muszyn we wspólną wła- 
sność wsystkich pratowmiRów., Chia, aby mie było bogatych 
i biednych, aby, owoce pracy przypodóły tym, co pracuja, 
aby wszystkie zdobycza ludzkiego untysłu, wszystkie ulep- 
szenia w procesie pracy polepszmy życie tego, kto pracuje, Maksym Gorki i Włodzimierz Lenin 
u. sie służyły jako środek uciskania pracownika. (wg obrazu malarza radzieckiego P. Wasiliewa) 
Robotnicy wszystkich krajów ponieśli w tej wielkiej 
valce pracy z kapitałem ogromne ofiary. Przelab) dużo krwi 
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Włodzimierz Lenin i Nadzieżda Krupska na zesłaniu we wsi Swe | À » 
wyrazu ostrożnzj wątpliwości, Czesto l nia czuć jej siły, 
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AERDEN 


dzynurodówki”? 


: Słowa rewolucyjnej pieśni wyszły spod pióra Eugeniusza Pa- leni 
tera, uczestnika Komuny Paryskiej, autorem melodii h 3 
w tytule Piotr Degeyter, robotnik francuski. 


Opowiadanie, które poniżej zamieszczamy, jest poświęcone właśnie osobie 


kompozytora Międzynarodówki, 


Zdarzyło się to w roku 1526. 
Mieszkałem wówczas w Paryżu i 
czekałem na listonosza, który 
miał mi przynieść wiadomość albo 
też honorarium z wydawnictwa, 
względnie Ž administracji pism. 
W takich wypadkaeh trzeba się 
na ogół uzbroić w cierpliwość. Li 
stonosz przyniósł mi owego dnia 
list z Amemyki, w którym znajdo- 
wał się czek na 38 dolarów. Był 
to okres inflacji we Francji 35 
dolarów miało wówezas wielka 
wartość, zwłaszcza dla literatki. 
Czek był zwiastunem radosnej 
wieści. Zabrałem się do czytania 
listu: 


DROGI PRZYJACIELU! 
Naszą organizacja urząda- 
ła wieczór pieśni, który dał 
nam 35 dolarów czystego Zy- 
sku. Zdania: w jaki sposób 
należy zadysponować tą suma, 
były bardzo rozbieżne. W 
końcu jędnak doszliśmy do 
wniosku, że dochód ten nale- 
ży przekazać kompozytorowi 
` „Międzynarodówki“. Prosi- 


brala się grupa osób, po większej 
części robotników: 

— Piotr Degeyter? Któżby w 
Saint Denis nie znał tego kocha- 
nego staruszka! 


Posztiśmy starymi -ulicami, pod 
domami, które wydawały się szą” 
re i przygięte ciężarem lat. Bo 
i domy stają się siwe, jak lu- 
dzie. Wkrótce znaleźliśmy się na 
dużyra podwórku czynszowej ka 
mienicy. Otoczyło nas kilkanaście 
kobiet, 


„Obcy ludzie chcieli odwiedzić 
starego! Coś podobnego nie mia- 
ło miejsca już od dłuższego cza- 
su”. 

Okazało się jednak, że Piotr De 
geyter przebywa od 4 tygodni u 
swej córki w Lille. Pojechał tąm 
z wnuczką i z psem. To rów- 
nież zdarzało się bardzo rzadko. 
Pozostawił przecież adres i prosił, 
aby napisać do niego, o ile zaj- 
dzie niecierpiąca zwłoki potrze” 
ba. i 

Ludzie zebrani na podwórzu 


a 


R 
w We MR, 


mie więc Was o jego odszuka- 

"nie i wręczenie mu tych pie- 
niędzy. Prosimy również o 
przesłanie nam własnoręczne 
go pokwitowania kompozyto 
ra. 

Z koleżeńskim pozdrowię- 
niem dla Waszego koła śpie- 
waczego : 

SEKRETARZ. 

Znałem dźwięki „Międzynaro- 
dówki”, tak jak znały je mikony, 
setki milionów ludzi. I podob- 
nie jak te miliony nie zastana- 
wiałem wię nad tym, kto mógł 
być kompozytorem tak dobrze mi 
manej rrakedii, Nie zastanawia- 
łem się też nigdy nad tym, czy 
zmajduje się on jeszcze między ży- 
wymi, czy też już dawno umarł, 
Obecnie jednak nałożono na mnie 
obowiązek zbadania tej sprawy. 


- Powierzono mi 35 dolarów, I mu- 


szę wyznać, że pomimo rozezaro- 
wania wywołanego  stwierdze” 
niem, że ten tak bardzo oczeki* 
wany przekaz pieniężny nie był 
dla mnie przeznaczony, zobowią- 
zanie to nie było dla mnie nie- 
przyjemnym. 

W liście brak było jakiejkolwiek 
wskazówki, jeśli chodzi o miejsce 
pobytu kompozytora, Zacząłem 
więc szperzć w pamięci | przypom 
niałem sobie — czy też tylko tak 
mi'się zdawało — że czytałem lub 
słyszałem, jakoby człowiek, któ- 
rego szukam, był paryżaninem. 
Najbliżsi znajomi i przyjaciele, 
których spa dja o to, nie unre- 
li odpowiedzieć mi na to pytanie. 
Jedni zapewniali, że kompozytor 
już dawno umarł, inni, że wcale 
we Francji nie żył, Wkońcu zwró 
citem się do redakcji „Humanite”, 
Tam powiedziano mi, że Piotr De 
geyter żył w Saint Denis, od czasu 
do czasu odwiedzał „Fumanste”, 
ale jkż od tygodni nie przychodzi 
do redakcji. 

Razem z żoną wybrałem się do 
Saint Denis. Był majowy pera- 
nek; Targ w Saint Denis był 
bardzo - ożywiony. 
się przechódzącej ulicą kobiety, 
czy nie wie, gdzie mieszka Piotr 
Degeyter. 

— Ach, ten stary, miły pan, któ 
ry codziennie rano chodzi na spa 
cer z dzieckiem i psem? Dawno 
go już nie widziałam. 

Zaczęła przepytywać ludzi prze 
ohodzacych ulicą, Wokót nas ze- 
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Fragment tekstu „Młędzynarodówki” 


ymnu był wspomniany |czek dla Degeytera 


rz 


|chcieli koniecznie dowiedzieć się, 


oco chodzi, Byli bardzo zadowa 
gdy usłyszeli. 
4 i pozdrowie= 
nia, 

Po powrocie do domu napisa= 
łem list dó kompozytora. do Lille. 
Doniasłem mu, o co chodzi i pro” 
silem go. aby mnie zawiadomił, 
kiedy przyjedzie do Paryża, wzglę 


dnie udzielił odpowiedzi. czy ży* 
czy sobie. abym mu ten czak wy* 


stal do Lille. Minęły prawie trzy 
tygodnie. Nie otrzymałem żad= 
nej wiadomości. Postanowiłem 
napisać drugi list. 
"IT znów przeszło wiele czasu. 
Fewnego dnia, gdy wróciłem do 
domu (a mieszkałem w wynaję- 
tym pokoju na trzecim piętrze w 
dzielnicy Montparnasse), dozorczy 
ni powiedziała mi, Ge czeka na 
mnie, na schodach przed drzwia- 
mi, jakiś bardzo przyjemny sta- 
rzec, W chwilę późnej znalazłem 
się eko w oko zu. Piotrem Degev- 
terem. j 

Opowiedziałem miu jeszcze Taz 
całą sprawę i wręczyłem czek, 
Czek mało go zainteresował. był 
natomiast wyraźnie wzruszony. 
faktem, że myślano o nim, gdzieś 
tam daleko w świecie, W oczach 
jego pojawiły się łzy. Nie chciał 
przyjąć czeku. Prosił mnie, abym 
wymienił oddany czek ną franki. 
35 dolarów równało się wtedy 
1400 frankom i stanowiło sumę, 
za którą Piotr Degeyter mógł żyć 
4 miesiące, nie licząc na pienią- 
dze, które mu przysyłała córka z 
Lille, 3 

Nastepnego dnia po poludniu 
siedzieliśmy przy kawie i butelce 
białego wina, która wówczas ko- 
sztowała 1 frank, Starnszek dał 
mi list, który napisał dó koła śpie 
waczego w Ameryce. Przesyłka 
pieniężna w sumie 1400 franków 
trochę go oszołomiła. Nigdy w ży 
ciu nie miał tyłu pieniędzy. Tle 
mógł kosztować fortepian? Od 
18 roku życia, tj. od chwili, gdy 
napisał muzykę do „Międzynaro- 
dówki', aż do chwili naszego 
spotkania (a miał wówczas 74 la- 
ta) marzył ciągle o posiadaniu wła 
sego instrumentu muzycznego. 


Fortepian kosztował kiedyś kilka 


set franków, Teraz więc chyba 
hędzie mógł kupić sobie dawno 
upragniony instrument? Było mi 


że nadszedł 
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nie z Piotrem Deg 


: „Wyklęty porestań, ludu ziemi, powstańcie, których dręczy głód.” Któż 
nie zna płomiennych słów bojowego” kymnit światowego proletariatu — „Mię= 


przykro, że musiałem staruszka 
wyprowadzić z błędu. Za 1400 
franków nie można już było ku- 
pić nie tylko fortepianu, ale tna- 
wet pianina. b. 

Odśpiewaliśmvy  „Miedzynaro- 
dówkę”, a potem Piotr Degeyter 
opowiedział mi o kolejach swo- 
je kompozycji. W czasie Komu- 
ny Paryskiej dostał się dö jego 
rąk wiersz Eugeniusza  Potfiera. 
Wywarł on na nim takie Wraże- 
nie, że do słów napisał nuty. Był 
to pierwszy utwór w jego Życiu 
„Międzynarodówka. Potem 
pojechał do Paryża, aby autorowi 
pieśni zagrać lub zaśpiewać swo- 
ja kompozycję, 
zaaresztowali go przed oblężonym: 
Paryżem i odesłali do Dille. 

Piotr Degeyter prosił o informa 
cje, któż to taki w Nowym Jorku 
pomyślał o nim i jego utworze? 
Naturalnie, wiedział on o tym. że 
„Międzynarodówka” stała się pieś 
nią proletariatu wszystkich kra- 
jów, symbolem ich walki J wy- 
razem rewolucyjnych nadziei. 
Mimo to czuł się zawsze bardzo 
szczęśliwy, słysząc że robotnicy 
we wszystkich krająch świata wy 
rażają to co on sam odczuwał w 
dniach Komuny. 

Po raz trzeci Degeyter nalał ka- 
wy. i wina, ' 

— Z zawodu jestem stolarzem 
— opowiadał, — Jeszcze dwa la“ 
ta temu. to znaczy do 72 roku ży- 
cią, pracowałem w swoim zawo- 
dzie. Wykonałem wszystkie me” 
ble w swoim domu, od kuchen- 
nych szafek począwszy od łóżka, 
stołu i krzesła. i ; 

Powiedział nam też, że z wiel- 
kim zainteresowaniem śledzi prze 
bieg wydarzeń w Związku Radziec 
kim i w Chinach. , 

O spotkaniu z Piotrem Degey- 
terem pisałem w wielu gazetach. 
Potem opuściłem Paryż. Nieba- 
wem dowiedziałem się, że kompa 
zytor został zaproszony przez 
Związek Radziecki do Moskwy i 
tam przez pewien czas przebyr 
wał, Wyobrażam sobie jego szczę 
ście: mógł tam przecie własnymi 
oczyma oglądać realizację tych 
"ideałów, za które jnż w jego 
młodości bohaterzy Komuny Par 
ryskiej walczyli i oddawali ofiar- 


nie swe życie... 
Tłum. E. M. 


Prusacy jednak. 


Na Pierwszy Maja 


Wyijrzyj, bracie, tam na pole, 

Co to tam za szum? | ; 
Czy to szumią w górze, w dole 
Skrzydła orle i sokole, 

Czy to idzie tłum? 


Tłum to idzie, 


Jak potężny huf 


bracie miły, 


Idą setki i tysiące, i A 


Cóż to wieje tam na czele 


Walą masy śpiewające 
Jakąś pieśń bez słów! 


Jak ogromny ptak, 
Jakby chusta czerwonawa, 


Jakby chmura 


jakas krwawa, 
Co to tam za znak? 


f 


To jest sztandar nasz czerwony, 
Bracie, podnieś twarz! 


On, co 
Krwią 


łynie ponad trony, 
| ową ubróczony, 


Sztandar, sztandar nasz! 


Tam daleko na, sztandarze 
Co za napis lśni? > 
Ja nie dojrzę w tłumie, 


"W gwarze... 


Hej, powiedzcie, robociarze, 
Przeczytajcie mi! 


Sam nie widzę. 


„ łza się kręci, 


W oczach jaKIŚ żar... "Z 
Czekaj, powiem ci z pamięci: 
„Niech się nasze święto święci! 
T „Niech żyje maj!“ 


Pieśni powstałe w pierwszych latach po 
ko międzynarodowego święta proletariatu, 


s 


ustaleniu daty 1 Maja fa” 
Melodia pieśni nie jest 


ZNANA. 
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Lsięgania radiota 


Wielki pisarz rosyjski Maksym 
Gorki powiedział: „Książka jest chy- 
ba najbardziej skomplikowanym i naj 
większym z wszystkich cudów, jakie 
stworzył człowiek na drodze do szczę 
ścia i do przyszłej potęgi. í 

Słowa fe wypisano na wielkim pla- 
kacie, zdobiącym  Księgamię Nr 1 
przy ulicy Gorkiego w Moskwie. 

Wszystką w tej księgarni jest so- 
lidne, ładne i wygodne. Przyjemnie 
tu spędzić jedną — dwie godzinki, 
przejrzeć ostatnie nowości, naradzić 
się z uprzejmymi sprzedawcami. 


Przychodzą tu kuzis, którzy cenią 
i kochają książkę, Nie jest to jednak 
księqarnia dla wybranych; do księ- 
garni tej przychodzą nie bibliafile, 
lecz dziesiątki tysięcy ludzi radziec- 
kich, dła których książka stała się 
przedmiotem pierwszej potrzeby. 

W Związku Radzieckim istnieją 


Howard Fast 


Sead Marcus — obrońca Robesona 


Niedawno odbył się w New-Yorku koncert słynnego śpiewaka murzyń- 


skiego, Paula Robesona, Całkowity dochód z koncertu 


był przeznaczony 


na rzecz ofiar brudnej historii rasistowsko-faszystowskiej, która rozegra- 


łą się w dn. 4.9, 1548 r. na terenie 


czasie krwawej awantury, która wówczas miała miejsce, 
szkodowany został robołnik Sydney 


W związku z konceriem Robesona 
noj Gaziecte” artykuł postępowego 


amerykańskiego miasta Peekskill. W 
specjalnie põ- 
(Sead) Marcus. 

ukazał się w radzieckiej „Litieratur- 
pisarza amerykańskiego, Howarda 


Fasta, który mówi nam o przejściach Seada Marcusa, 


Jeśli spytalibyście, który 16 robot 
nik jest Seadem, wskazaliby wam 
dwudziestoośmieletniego, wysokiego, 
silnie zbudowanego mężczyznę, a 
mocnych rękach robotnika, okrągłej, 
twarzy i dużych, uczeiwych i śmia- | 
łych oczach. 

Tak, na takim chłopcu można pole- 
gać, jeśli sprawy przybiorą niepo- | 
myślny obrót. Można również pole- 
gać na jego bracie, który stoi teraz 
tam. na ciężarówce, w zwartym kię- 
gü ludzi, zasłaniających swoim cia 
łem Robesona przed faszystowskimi 
gajperami, którzy przyczaiii się w 
Eh pod wzgórkiem, i oczekują oka- 
zji do rozpoczęcia strzelaniny, Ale, 
jak wam wiadomo, tego słonecznego 
tanka z początku wszystko układało 
się dobrze. Sead stał na swoim miej- 
stu, brat jego stał na ciężarówce, Ly- 
siące ludzi, którzy usadowili się na 
zboczu wzgórza, słuchało potężnego 
głosu Robesona, a jeszcze niżej moż- 
na było zobaczyć robotników, którzy 
tworząc łańcuch, opasywali całe 
wzgórze, by ochronig zebranych przed 
faszystowskimi młokosami. 

Poprzedniego dnia Sead zamierzał 
udać się do żony — Sylwii, której 
mie widział już półtora miesiąca; 
Nie widział się z nią tak dawno dia- 
tego, że w ciągu ostatnich dziesięciu 
miesięcy ukłądało mu się wszystko 
wyjątkowo żle 

Sead był krojczym. To dobry za- 
wód i Sead mógłby zarabiać do stu 
dolarów tygodniowo. Ale cóż znaczy 
zawód, jeśli nie można znależć pra- 
cy, a Seadowi udało się w przeciągu 
tych driesięciu miesięcy tylko dwa 
wygodnie przepracować w jednej pra- 
cowni? 

Jegs maleńka, pięcioletnia córecz- 
ka — Paulina zachorowała na bron- 
chit, potrzebne było jej słońce i świe 
że powietrze. Żonie Seada udało się 
dostać posadę kelnerki w letnim ss- 
natoriwm. Pojechała tam i wzięła ze 
sobą dziewczynkę. 

Sead bardzo tęsknił za żoną f cór- 
ką, Przed dwoma dniami poszczęści- 
ło mu się: malas? pracę. Pojechałby 


p o A 


po mie już z rana, gdyby nie musiał 
kyć tutaj, Wczoraj wieczorem prży- 
sali do niego towarzysze i powiedzie- 
li, że trzeba zorganizować osłonę 
Paula Robesona w Peekskiil., 
Koncert skończył się. Śead wyko- 
nał swój obowiązek. Pełnił straż ho- 
norową podczas koncertu wielkiego 
śpiewaka. człowieka 0 cudownym, 
głębokim, przejmującym głosie. Ar- 
tystę chronili robotnicy. L było to zu- 
pełnie naturalne, głos jego bowiem i 
pieśni — ło głos i pieśni amerykań- 
skich robotników, Robolnicy wiedzą 
o tym i dlatego odgrodziii śpiewaka 
ścianą swoich ciał od faszystewskich 
zbirów, szaleńczo wrzeszczących i 
wymachujących pięściami na drodze, 
którą miał on odjechać, 
‘Sead zamierzał udać 
Wsiadł do aułobush przepełnionego 
robotnikami, ich żonami i dziećmi. 
Kiedy maszyna wyjechała na drogę, 
posypał się na nią grad kamieni. Ci- 
skali nimi dzielni obrońcy „amery- 
kańskiego stylu życia”; Kobiety i 
dzieci położyły się na dnie autobusu. 
Mężczyźni siedzieli i badali drogę, 


sie dọ domu. 


| Paul Robeson wśród grona swych 


Sead siadł obok kierowcy. AMS | 


posuwał się między dwoma rzędami 
tozwścieczonych faszystów. Nagle 
duży kamień wybił ze świsieg okno 
kabiny i uderzył Seada prosto w 
twarz. Tysiące ostrych, jak brzytwa 
adłamków szkła werżnęło wię w 
twarz robotnika. Poczuł w oczach pa- 
lący, ostry ból, Zmiażdżona kamie- 
diem twarz zamieniła się w jedną 
krwawą masę, zmieszaną z odłamka- 
mi stłuczonego szkła. 

Autobus stanął. Przyjaciele Seada 
zwrócHi się po pomoc do policjanta. 
Prosili, by wskazał, gdzie znajduje 
się szpital. Policjant w odpowiedzi 
| obrzucił ich gradem ordynarnych wy 
zwisk a robotnika, który zadał mu 
pytanie, uderzył gumową pałką. „Sa- 
mi szukajcie przeklętego 
szpitala", i 
Towarzysze odwieźli Seada do szpi 
tala w Peekskill Spotkały ich tu wy 
| mysły i groźby. Ani śladu czegoś, co 
hy choć odrobinę przypominało współ 

czycia, nawet takie. jakie okazuje sie 
niekiedy wrogowi na polu bitwy. 

Tak rozpoczęło się dla Seada osiem 
piekielnych tygodni cierpień, osiem 
tygodni ślepoty, osiem tygodni bez- 
sennych nocy, nocy wypełnionych 
ani na chwilę nie ustającym, niemoż- 
liwym do zniesienia bóleni. 

W szpitalu, w którym udało się 
wreszcię lokować 


waszeqo 


z triumfem do okaleczoreno człowie- 
ka: „Wszyscy wasi komunistyczni 
przywódcy, cala jedenaste», siedzą 
w więzienitu!” 

W ten- sposób Sead poznał całą głę 
biz nienawiści, jaką kanpitaliści czują 
do robstników, Sead pojął, jaki los 
gotują masom pracującym amerykań 
scy faszyści. Cios, który ugodził go 
w twarz był straszny, był okrutny, 
ale niczym nie różnił się od ciosów 


| przeznaczonych dla jeqo towarzyszy .. 
| To czym nie myślałhy Sead w. cią- 


gu tych nocy, kiedy uporczywy ból 
nie pozwalał mu zasnąć, myśl jego 
| zawsze powracała da tego samegó: 
| „z czego bedzie żyła jego żona i zie- 
cko, jeśli on zupełnie utraci wzrok?” 

Pewnego dnia Sead zosłał zaszczy- 
cony odwiedzinami pułkownika Swee 
ne, który zjawił się w charakterze 


Seada, lekarz | powiedział mu Sead. — Jestem 


przedstawiciela gubernatora Stanu 
New-York, Pułkownik wrzeszczał na 
cały szpital wymachując pięściami 
nad łóżkiem chorego: 

„Kto wam zapłacił, Sead Marcus, 
| kto wam zapłacił, żebyście poszli do 
Póekskili osłaniać Robesona?” 

Sterm, obmierzła piosenka ludzi 
bez czci i sumienia! Przywykli sądzić 


wszystkich według Siebie i dlatego 

wszystko  przeliczają na dolary, 

wszystko — nawet duszę ludzką. 
„Wynoś się pan, da diabła! — od- 


ro- 


Mark Baum, który leczył młodego ro- | kotnikiem! Jestem robotnikiem i nie 
botnika, znęcał się nad nim na wzór | mam 6 czym 3 
peekskil'skie 
s A 


młokosów | krryczał 


Oa 


przyjaciół. | 


z panem rozmawiać, 
Rozumie pan?!” 

Wiedział, ca mówi. Jego ojciec i 
maika byli robolwikami, obaj bracia 
jego byli robotnikami I on — także 
robótnik O czym miał więc prowa- 
dzić rozmowy z tym panem? j 

Nie skarżył się na to, co śię stało. 
Spełniał swój robotniczy obowiązek. 
Spelniał go i przedtem, kiedy razem 
z towarzyszami brał udział w demon 
stracjach lub strajkach I czy to, co 
zdarzyło mu się w łen wrześniowy po 
ranek, nie zdarza się teraz tysiącom 
innych ludzi tam, w Hiszpanii, we 
francji lub Północnej Afryce? 

Dłatego, hy odciąć droge faszyzmo- 
wi — Peskskił! (est miejscem równie 
dobrym, jak i sefkt Innych miejsc na 


| świecie, O tym trzeba pamiętać, 


Amerykański robotnik — Sead Mar 
cus zapamiętał ło na całe życie. Głę- 
haka szrama zostanie na zawsze na 
jego twarzy. On chce, żeby wiedzieli 
o tym również inni Ma do tego pra- 
Wwa. r 


|nym w Księgarni Nr 1 


ogniskiem kultury 


YA LŁLFPEGPECCGWOKA FRFKCHANEM 


dwa zasadnicze typy księgarni: księ- 
garnie specjalne, które sprzedają 
książki wyłącznie z jednej dziedziny, 
np. medycyny, sztuki wojennej, ewy 
literatury pięknej oraz takie, w któ- 
rych można nabyć książki wszelkie- 
go rodzaju. Do tego właśnie typi 
ksiegarni należy Księgarnia Nr 1 w 
Moskwie: jest tu obecnie w sprzeđe- 
ży ponad 15 tys. pozycji książko- 
wych z najróżniejszych dziedzin. 


Poszczególne działy obsłagiwane sę 
przez sprzedawców — specjalistów 
w tej dziedzinie, Oprócz takich dzia- 
łów, jak dział matematyki, polityki, 
historii itp, istnieje dział nut oraz 
dział sztuki, w którym wozi: 
reprodukcje, plakaty, portrety, ne 
lame. książki naukowe orat druko- 
wane stenogramy wykładów Wszech 
związkowego Towarzystwa Krzewie- 
nia Wiedzy Politycznej i Nauki s- 
mieszczóne w specjalnych kioskach, 
znajdujących się wewnątrz sklepu. 
Wydawnictwa te cieszą się ogrom- 
nym powodzeniem: przed kioskami 
stale zbiera się tłum kupujących. 


Każdy dział posiada katalog ksią- 
žek, znajdujacych się danego dnia W 
sprzedaży, co ułatwia nabywcy wy- 
szukanie potrzebnej mu książki. 


Osobny pokój przeznaczona na spe 
cjalny dział informacyjno-bibliogra- 
ficzny; wszystko. co wychodzi spod 
prasy w Moskwie. Leningradzie i in- 
nych miastach ZSRR. 


Przez księgarnie przewija się co- 
dziennie co najmniej 5 tys. nabyw- 
ców, z czego 200—3200 osób orzycha- 
dzi wyłącznie do działu bibliograficz 
nego, by poinformować się 6 ostat- 
nich nowościach i dokonać zamó- 
wień. 

Działem informacyjno-biblioqraficz- 
kieruje ĝo- 
świadczona pracownica, Olga Gorė- 
mykina, od 27 lat zatrudniona w kśie 
qarniach moskiewskich. 

— Z zakupów naszych klientów =- 
powiada z uśmiechem Goremykins— 
nie zawsze można sądźić o ich zawó- 
dzie. Czesto np. wstępuje do nas ár- 
tystka ludowa ZSRR. Ała Tarażowa 
Interesuje się nowościami z zakresu 
literatury politycznej, a nawet dzie- 
támi z dziedziny sztuki wojennej, Na 
tomiast trzykrołny bohater Związku 
Radzieckiego, Aleksander  Pokrysz- 
kin — również stały nasz klient — 
pyta o książki z dziedziny sztuki i hł 
starii © 

W czasie naszej rozmowy, do skle- 
pn wchodzi trzech robotników w star 
szym wieku. To majstrzy fabryki sa- 
mochodów im Stalina: I Terentiew, 
K. Iwanow i A. Fiedorczuk. którzy 
przyszli nabyć dzieła rosyjskich kla- 
syków. Oiga Goremykina długo z nl- 
mi gawędzi, pokazuje najnowsze wy 
dania. Tokarz I. Terentiew ił 12 
książek do swojej domowej bibliote- 
ki, w tej liczbie książki dla dzieci. 


By zapoznać się z opinią klłentów, 
w księqarni zaprowadzono specjatną 
„Księgę wniosków". Można w niej 
znaleźć wiele krytycznych uwag c- 
raz postulatów, dotyczących nia tyl- 
ko pracy samej księgarni, ale I wy 
dawnictw. We wszystkich tych wypo 
wiedziach stałe powtarza się żądanie: 
„dawajcie nam jak najwięcej książek 
jak najbardziej różnorodnej treści”. 

Jakkolwiek praca radzieckich pla- 
cówek wydawkiczych i księgarni sta- 
łe się rozrasta, to jednak zaintereso- 
wania ludzi radzieckich rosną jeszcze 
szybciej, wzmaga się pęd do wiedzy. 

Księgarnie radzieckie  dokładaja 
wszelkich starań, by jak najbardzie: 
usprawnić swą pracę i sprostać wie! 
kim zadaniom, jakie stawia przed ni - 
mi życie. 


0 roli kores 


Mo. tę z duma noszą setki ty- 

„Sięcy ludzi pracy, piszących 
M gazet radzieckich. Ludzię ci sta- 
'nowią potężńą armie koresponden- 
łów prasy bolszewickiej, są jej o- 


_ stoją. 


Nie są to zwykli korespondenci 
_gazelowi. Ich działalność — tò dzia- 
_ łalność społeczna. a ludzie, którzy ja 
rozwijają — to czynni budowniczo- | 
wie socjalizmu. Swoimi notatkami i 
korespondencjami - starają się oni. 
dopomóc partii bolszewi tkiej i rzą= 
dowi radzieckiemu w popiilaryż0- 
waniu doświadczeń  budownietwa 
socjalistycznego. w usuwaniu wszeł- 
kich braków i niedociągnieć, Kores 
'spondencję z terenu fabrycznego i 
wiejskiego, wypowiedzi robotników, 
koichożni ków, „urzędników — to je- 


den z przejawów demokracji ra- 
dzieckiej. 
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Już w latach 1895—1896 wielu 


robotników brało udział w opraco- 
wywaniu i rozpowszechianiu pierw 
szych zalążków prasy robotniczej — 
ulotek i proklamacji. Ulotki te uczy 
ły robotników, jak walczyć o swoje 
interesy. | 
Pierwsze gazety bolszewickie — 
leninowska „Iskra“ i stalinowska 
„Brdzoła” — posiadały wielu kg- 
respondentów robolniczych, którzy” 
pisali o życiu, dażeniach i rewolu- 
cyjnej walce robotników. „iskra“ 
już w pierwszym swym numerze 
użyła terminu Korespondent = ro- 
botnik“. Od tego czasu termin ten 
stał się -wyrazem  nierozerwajnej 
więzi prasy bojszewitkiej 2 z masami 
ludowymi. a 
chwilą ukazania Się (w roku 
1912) Teninowska stalinow- 
skiej „PRAWDY“ zwyczaj pisywa- 
nia do „swojej* gazety przybrał 
wśród mas pracujących niebywały 
— jak ma ówczesne czasy — T07- 
mach, W każdym numerze „Praw- 


dy“ drukowano przecietnie okoła 
40 . korespondencji dać yy 
Zwiazki zawodowe. instytucje oświ ia 


wwe, warsztaty A ATEA fabri 
ki. poszczególne oddziały wielki ich 
mkładów przemy słowych delegowa- 
ły da utrzymania kontaktu z redak- 
aluda, którzy sami, a niekiedy 
pod dyktando towarzyszy pracy, p= 
sali notatki i korespondencje. regu- 
larnie odwiedzali radskeję, dostat- 
czając jej wiadomości o żyelu robot- 
ników. o robowie partyjnej ma tere- 
nie swego zakładu pracy. Nawet naj 
bardziej doświadczeni reporterzy 
mie mogliby dostarczyć gazecie ty- 
siącznej części tych informacji. któ- 
ra uzyskiwała „Prawda“ dzięki 
swymi korespondencjom robotni- | 
czyni | 
- W okresie władzy radzieckiej. po 
zakończeniu “wojny domowej, gdy 
kraj wstapił na drogę pokojowego 
budownictwa socjalistycznego. Hez- 
ba korespondentów robotniczy. ch i 
wiejskich niepomiernie wzrosła. 
„RI Zjazd partii (r. 1923) podkre- 
sit ogvamne znaczenie korespomden 
tów robotniczych i wiejskich, jako 


Z ma *17] LR 2.4, 


Ji 


sy i seminaria z dziedziny 


w prasie radzieckiej 


„nowej siły partii w dziennikar- 
stwie radzieckim,” a Towarzysz 
STALIN nazwał ich na fymże Zjeź- 
dzie „kierownikami proletariackiej 

opinii publicmej“, W 10 lat później. 
na XVII Zjeździe. parti, Towarzysz 
Stalin pr ZY „wyliezaniu czy nników 
społecznych, którym kraj zawdzię- 
cza swoje sukcesy, wymienił rów- 
nież, korespondentów robotniczych 
i wiejskich. 

„udzie  radzieg ècy patniętają Po 

dziś dzień działalność + korespon 

dentów robotniczych 
pierwszych latach uprzemysławia- 
nia kraju i kolektywizacji rolni- 
ctwa. Na łamach gazet ukazywały 
się «wówczas niezliczone korespon- 
dłencje. opisujące przebieg budowy 
poszczególnych zakładów przemysło 
wych, Korespondencje, przeniknięte 
troska o umocnienie socjalistycznej 
dyscypliny pracy, opanowanie no- 
wej techniki, o Szybsze tempo Wy- 
konania pięciolatek stali nawskich. 
Nie mniej pamiętne są: doniesienia 
korespondentów wiejskich o pierw- 
sżych krokach wielu kałchozów. © 
ich umacnianiu się organizacyjno - 
gospodarczym. o skierowanych prze 
ciwko ruchowi kołehczowemu 
zdradzieckich poczyna: iach  kuła- 
ków. 

Korespondencji robotniczy i 
wiejscy weszli do historii 
downietwa socjalistycznego, jaka 
odważni, nieprzejednani. bojowni- 
cy w walce z przeżytkami kapi- 


taliżmu, z biurokratyzmem i 
manotrawstwem. 
Dziś, korespondenci robotniczy 1 


wiejscy pomagają wydatnie partii 1 
państwu  radzieckiemm realizować 
ewłaszcza: zadania, związane z wys 
chowaniem maš pracujących 19 du= 
chu komitmistyczniym. 


+ e * 


Paa korespondentów robotni- 
czych i wiejskich jest całkowi- 
cię dobrowolna, Korespondencji nie 
są przez nikogo wybierani, ani też 
znaczani. By zostać koresponden- 
fem nie trzeba pisać podania do 
gazety, nie trzeba mieć legitymacji | 
redakcyjnej, Każdy może żostać ko= 
respondentem dowelnej gazety — 
centralnej, obwodowej, rejonowej, 
czy też gazetki Ściennej; może rów- 
nocześnie utrzymywać kontakt z kił 
koma gazetami, przy czym sam (decy- 
duje, do której z nich io Czym ná- 
eży napisać, By zostać korespon- 
dentem robotniczym, trzeba tylko 
jednego; sumiennieiszczerze pisać © 
tym, co interesuje społeczeństwo i 
dawać innym przykład swym postę- 
powanieni, < 
Każda redakcja. .co pewien czas, 
zaprasza korespondentów na nara- 
dy, w czasie których wymieniają 
oni swę doświadczenia i omawiają 
aktualne zadania. Ponadto redakcje 
organiańją dla korespondentów kur- 


1 wiejskich w 


bu- 


teorii å | stosunek członka do ? 


ww 


priaktyki prasy bolszewickiej. Dla 
korespondentów robotniczych. Kłó- 
try wykazują szczególne uzdolnienia 
literackie, lub talent poetycki. Tes 
dakcje organizują specjalne kółka, 
prowadzone przez wysoko wykwie 
lifikowanych pracowników  redak=|v 
cyjnych. 

Doskonałą szkołą dla korespondeR 
tów robotniczych i wiejskich są sya 


stemałtyczne odpowiedzi redakcji malf 


nadesłane korespondencję, W listach 
tych korespondent znajduje ocenę 
swej pracy, szczegółowe. 0 ówienie 
jej zalet i braków. 
Rece często wysyłają wszysta 
kim swym koreśpóndentom 
spis szczególnie aktualnych w danej 
chwil tematów. a niektórym z nich 
złecają indywidualne. zadani a. 
Jednakże największą wagę dla ga- 
zety ma osobista ini iejatywa kores 
spondentów, znajdująca wyraz w o- 
mawianiu poszczególnych proble- 
mów, które wyłaniają się W toku 
budównietwa sdcjalistycznego, Ko- 
respondenci robotniczy to — ak mó- 
wi Towarzysz STALIN — ludzie, w 
których gorcje iskra prawdy, to 
dziennikarze - społecznicy. Przyno- 
szą dni prasie swą znajomość miej- 
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Pierwszy punkt Statutu Partyjne- 
go stwierdza, Że: 

„Członkiem Partii jest każdy, 
kto uznzje zasady programowe 
Partii, pracuję w jednej z jej 
organizacji, podporządzowuje 

| się uchwałom Partii i opłaca 
| skłądke członkowską”. 


| Każda część składowa pierwszego 
punktu Statutu ma swoją głęboką 
owe polityczną. Odnosi sie to 
nie tylko do uznawania przez człon: 
ka programu Partii i aktywnej jego 


realizacji, 

członka z Partią, między innymi 
(SĘ opłacanie składek  członkow” 
skich, 


Było by błędem sprowadzać zagałl 
nienie regularnego uiszczania skii- 
dek członkowskich do. czysto prakty 

cząego, punktu widzenia, że z racji 
nisopłacania, powiedzmy, przez te. 
Ro ub owego człónka składek par 
tyjnych, Partia poniesie poważny 
uszczerbek materialny. 


Było by to jednostronnym, a więc 
i miesłusznym. Idzie tu bowiem prze 
de'wszystkim o polityczną stronę te- 
go problemu, Choćzi o wewnętrzny 
Partii, o Wyraz 


Luktadooy Komitet Obrony Pokoju 


odpowiada na apel „Wełnianej Szóstki* ` 


Apel członków Zakładowega Komi 
tetu Obrońców Pokoju z PZPW Nr 
K którzy wezwali do aktywnej dzia= 
łalności wszystkie Komitety na te- 
renie Łodzi, nie przebrzmiał bez e- 
cha. Już w kilku fabrykach zorga- 


nizowano zebrania: Komitetów 
Obrońców Pokoju i opracowano 
plan pracy. 


Jesteśmy właśnie w PZPJG Nr 8, 
gdy towarzysze zawiadamiają nas 
że w lokalu organizacji partyjnej od 
bywa. się zebranie Komitetu Obron- 
ców Pokoju, Traliamy na moment 
wyboru nowych władz. Dawne wła- 
dze nie zdały egzaminu, nie zrobiły 
nie w kierunku ożywienia działalnoś 
ci Komitetu. Teraz inaczej musi po- 
tóczyć się praca. Przede wszystkim 
członkowie Komitetu brać będą u- 
dział we wszystkich naradach wyt- 
wórczych i technicznych. W wystąpie 
niach swych podkreślać będą. że wał 
ka o produkcję jest walką o pokój. 
Da celów propagandowych wykorzy 
stana będzie gazetka ścienna oraz 
sporządzi „się specjalne gablolki, w 
których będą umieszczane artykuły 
% prasy, informujące o przębiegu 
kampanii pokojowej na cafym wie- 
cie. Komitet nawiąże ścisłą łączność 
z 'TPPR, Ligą Kobiet i przez te or- 
ganizacje ńmiasowo obejmie swą dzia 
łalnością całą załogę. 


Członek Komitetu tow. Rybarczyk, 
który jest kolporterem zobowiązał 
się zyskać jaknajwiększą Ilość pre- 
numerator ów, aby prasa informują- 
ca 6 imponującym przebiegu walki 
o pokój docierała do rąk każdego ro 
botnika, 'Tew. Drożdżyk, który jest 
referentem współzawodnictwa złożył 
zobowiązanie, že będzie się starał 
werbować coraz więcej robotników 
do tego ruchu, tłumacząc im że przez 
współzawodnictwo przyczynią się do 
skutecznej walki o pokój. 


"Zebrani postanowili do akcji pro- 
pagandowej wykorzystać fakt, że za 
kłady są zradłofonizowane i przez 
radio informować stałe załogę o prze 
'bięgu watki o pokój na świecie oraz 


o wynikach produkcyjnych PZPJG* 


NÉ 


8, W związku z przewidywaną ja nas, że już niedługo nadeślą nam 


wać pod s 


akcją zbierania podpisów pod. Apel | wiadomości o tym, jak pracuje, jak 
Pokoju. Komitet czyni przygotowa-| rozw ija swą działalność Zakładowy 
nig w kierunku uruenomienia wiek- | Komitet Obrońców Pokoju, Nie wat- 
szej ilości agitatorów. pimy. że wkrótce już otrzymamy fe 
Towarzysze z „Ósemki“ zapewnia ki meldunek. (mie) 


Robdlnicze Łódź manifestuje 
na cześć przyjaźni polsko-radzieckiej 


robotnicy również z oddziałt JJ. Po| 
referacie low, Hachoła zabrał odj 
pizewodniczący zakładowego Komite- 


Kiasa robotnicza Łodzi w pełni o- 
cenią ogromne znaczenie układu przy 
jaźni że Związkiem Radzieckim, jaki 
został zawarty przed 5 laty. Robot- 


nicy zdają sobie sprawę, że tylko | Padkreślił on, że Związek Radziecki 


robotniczych | 
i wiejskich 


scowych stosunków, podsuwają no- 
we, interesujące tematy, 

Ogromna armia  koresponden- 

tów robotniczych i wiejskich — 


to duma prasy  bołszewickiej. 
Z szeregów wyszły tysiące 
kwalifikowanych dziennikarzy 
radzieckich. 


W rezgluc jach, dotyczących spra- 
+ korespondentów robot niczych i 
ejskiebi partia stwierdzała amie- 

dnokrośie iż pawinni eni pozosta- 

zczególną pięczą miejsco- 
wych organi izacjł partyjnych. >rga= 
nizacje zaś państwowe i gospodar- 
cze winny ułatwiać korespondentćm 
spełnianie ich szczytnych zadań. 

Obowiązkiem wszystkich organiza- 

cji i instytucji jest udzielanie na ła- 

Mach gazet odpowiedzi na porusza- | 

Mie przeż korespondentów sprawy, | 

donoszenie prasie o podjętych na 

Skutek krytyki korespondenta kro- 

kach. 

„Strzeż swoich korespondentów 


wł 


twoja armia” — pisał Towarzysz 
STALIN w róku 1924 w liście po 
witalnym do „Gazety Chłopskiej". 
Te słowa Wodza narodu radziec. 
kiego najlepiej odzwierciedlają 
stosunck partii Lenina - Stalina 
de korespondentów robotniczych 
i wiejskich — tej podstawowej 
siły prasy bolszewickiej, 
G. Borysów. 


” 


więzi łączącej go z Partią, o jego pa 
mięć i dbałość 6 Partię. Gdy rozu- 
mujemy ten sposób sprawa 
składek partyjnych nabiera od razu 
jmnego zabarwienia, właśnie zabar- 
wienia czysto politycznego. 

Jeśli zechcemy zastanowić się nad 
sylwetkami towarpyszy, którzy nie 
poczuwają się do ohowiążku regular 
rego płacenia składek członkowskich, 
którzy mię odczuwają potrzeby we 


w 


ale także do powiązania | wnętrzaej, materialnej więzi z Par- 


tią — to zobaczymy, że bardzo czę 
sto są to bierni członkowie Partii, 
nie kwapiący się do aktywnej dzialal 
rości partymej, stojący na=uboczu. 

Wnikliwemu sekretarzowi podsta- 

wowej organizacji partyjnej co mie- 
sięczne przestudiowanie list opłaco- 
nych składek powinno nasuwać od ra 
zu szereg wniosków. Dlaczego ten, 
lub ów towarzysz lekceważy ważny 


Zobowiązania 


WPEEŁTDNK O PAADLOPOGEE DEANE MOGE LAONEDN 


w y k o 


Oddział B „Trójki Baweł- 
nianej“, przedzalnia średnio- 
przędna, odpadkowa i tkal- 
nia już wykonały swe zobo- 
wiązania I-Majowe. 

A więc przędzalnia średnio 
przędna, która zobowiązała 
się do 1 Maja wykonać ponad 
plan 17.132 kg przędzy, uzy- 
skała do dnia 21.4. 19.666 kg 
przędzy. 


| Opalski na zebraniu załogi PZPB 
Nr .$, Uroczystość tę połączono w fa- 
bryce z 80-leciem urodzin Tow. Leni- | 


tu Obrońców Pokoju tow. Rogusiak. | na, Referat o życiu i ogromnych za- | qo zapotrzebowania na podstawowe 


shigach wielkiego przywódcy między 


wiejskich, jak źrenicy oka — to) 


z 
p. 
pe 


sir 


Bolesne doświadczenia 
ezyħi... kij ma dwa końce 


We Włoszech wznosi się 4 potężnieje fala strajków i 


i denionstracji pra- 


testacyjnych przeciwko areanbirniczej, imperialistycznej polityce rządu da 


Gasperi'esa i dostawom broni amerykańskiej. 


czas jednej z takich demonstracji na 
puściła niezwykle brutalny atak na 


Ják donosi prasa — pad 
ulicach Rzymu, policja Scełby przy+ 


zebrane tłumy, bijąc kolbami i patka» 


mi gumowymi nie tylko demonstrantów, lecz i przypadkowych przechod: 
niów, śród których było wielu pielgrzymów przybyłych do „wiecznegt 


miasta z okazji uroczystości tzw. 
Szczególna, dopratedy, historia! 


jak wiadomo, pochodzenia amerykańskiego. 
producentami armat czołgów i samolotów oraz 


z 
z 


równi 


roku świętego. 


Pałki gumowe policji włoskiej, si 
Producenci tych patek, ne 
z magnatam 


przemysłu stalowego, chemicznego, naftowego i in, rządzą t panują w US4 


za pośrednictwem. swych: mandałariuszów 
z kolei pozostaję w stosunkach ścisłej współpracy i przyjaźni z wa: 
tykańskimi organizatorami „toku świętego”, 


rząd 


rządu trumanowskiego, zaś ten 


Ostatecznie więc okuzuje się, że pałki policyjne, — spadające na gło» 
wy pobożnych pielgrzymów, są właściwie „przedłużeniem ramienia" tych. 


którym pqtnicy „roku świętego” 
składają hałdy, 


przybyli 
Osabliwe, zaiste, przyjecie!.. 


różnych stroni świata == 
Przyjęcie, które skłania 


z 


do uzasadnionego twierdzenia, że guniotwe pałki policji włoskiej należą da 


kategorii przysłowiowych „kijów o 
| ` obrazujących dwu krańce... 


obowiązek partyjny? Co 


przyczyną ? 


przecież zarówno nieświadomość. 
znajomość Statutu, lekkomyślne lek 
ceważenie lub też oderwanie od Par- 
tii. I tu otwiera się szerokie pole 
pracy dla kierownictwa partyjnego: 
poznania ludzi, ich stosunku do Par 
tli, możliwości wykorzystania tego 
materiału dla celów wychowania ca 
łej masy członków. 


Bynajmniej nie przypadkowo Tow. 
Bierut na III Plenumi wysunął myśl, 
że członkowie Partii powinni osobi- 
ście zgłaszać się do zekretarza or- 
ganizacji partyjnej i jemu opłacać 
składki. Jest to droga ścisłego pozna 
nia, powiązania kierównictwa pa 
trvjnego z każdym członkiem danej 
organizacji partyjńej. a 


Pierwszo- 


majowe 
n a n e 
Przędzalnia  odpadkowa, 


która zobowiązała się oddać 
do dnia 19.4. 59.951 kg przę- 
dzy, wytworzyła 63.611 kg. 
'Tkania Oddz. B., która Zò- 
bowiązała się oddać nadwyż- 


jeśt tego 


nie | 


dwóch końcach”, bardzo plastycznie 


teaszyngtońsiro-tcatykańskiej „osi”, 


B. D, 


prawa o której trzeba pamiętac 


Znaczenie regularnego opłacania składek członkowskich 


T politycznego znaczenią fi 


TEKUSTNEZO opłacania składex p 


M s „| każdęga członka Partii wy 
Podłożem tego zjawiska może być |. t wynika i 


[że funkcję zbierania składek, po 
rzoną danemu towarzyszówi pal 
nemu, nalęży oceniać, jako bai 
Ważną. 

Systematyczna, sprawna | rzi 
na praca takiego towarzysza w 
żej mierze wpływa na istosunk 
nie towarzyszy do tego ważnego 
gadnienia. Bywa tak, że zwra 
się do towarzysza, aby opłacić s 
ki a ten odkłada to na inny ter 
tłumacząc się brakiem czasu, lu 
kąś inną przyczyną, W taki sp 
opóźnia on spełnienie swego obo 


r: partyjnego Bywa | tak, że td 


TZYĘZ, ` zbierający składki, nie | 
ko kwituje znaczkami otrzymane 
niądze i legitymacja partyjna 
ci nieoptaconymi miesiącami, co 
chęca ezłonka Partii do regular 
uiszczania składek, Niektórzy t 
rzysze opóźniają wniesienie zeb) 
j kwoty składkowej na konto PK( 
Należy zwrócić uwagę jesz 
na to, że dobrze sporządzona 
opłat członkowskich daje co m 
ścisłą ewidencje stanu liczebnej 
ganizacji partyjnej, wwzględr 
zmiany w związku- % przybyciet 
odejściem towarzyszy z danej 


dzięki wydatnej pomocy Związku Ra- 
dzieckiego, dzięki korzystaniu z prze 
bogatych doświadczeń ludzi radziec= 
kich, w tak szybkim tempie mogli- 
śmy pdi sudówać nasz kraj. 

Pięciolecie zawarcia układu o przy 
jaźni i pomocy ze Związkiem Radziec 
kim uczczono we wszystkich łódzkich 
zakładach pracy zebrańiami i masów 
kami. 

W PZPB IM ST ALINA odbyły się 
zebrania na wszystkich oddziałach 
produkcyjnych, W Nowej Tkalni tka 
cze, majsirowie oraz uczniowie szko- 
ły fkarkiej słuchali z uwagą referatu 
It sekretarza dzielnicy fabrycznej 
low. Tomczyka; Tow, Tomczyk przy- 
pomnjsl zebranym, jak zaraz w pierw 
szych dniach po zakończeniu wojny 
robotnicy dawnych zakładów Szaj- 
blera mogli od razu rozpocząć pracę 
przy warsztatach dzięki bawełnie 
przysłanej ze Związku Radzieckiego. 
Dzięki bezustannej pomocy i opiece 
— jaką Związek Radziecki otacza 
nasz z roku na rók Wzzastający prze 
„mysł, dzień i noc czynne są nasze fa- 
bryki, nie cierpimy nigdy na brak su 
rowem, 

Robotnicy gorącymi oklaskami za- 
manifestowałi swe uczucia dla Związ 
ku Radzieckiego, wznosząc gromkie 
okrzyki ma cześć  Generalissimusą 
Stolina i prezydenta Bieruta. 

W PZPW Nr 6 przybyli na zebranie 


stoi na czele Światowego Obozu Po- | narodowej klasy robotniczej wygło- 


kę 37.179 metrów tkanin do 
dnia 21.4. oddała 57.730 met- 
rów nadwyżki. 


cówki pracy., 

Egzekutywa organizacji part 
a przede wszystkim jej sekn 
powinien osobiście co miesiąc 
trolować pracę towarzyszy, zb 


cych składki partyjne, sprawd 
tzy są opłacane w stosunku do 
ków brutto, czy członkowie Pa! 
wzymują -pokwitowania w y 
rasowych znaczków w legitym: 
? YNA mas | Partyjny; a także czy ze 
| pracających Polski Ludowej. Związek fundusz szał wpłacony w te 
Radziecki pokrywa większość nasze= | na konto PKO. 

Te Komitety Dzielnicowe w 


sitrowce, jak: bawetna, rudy żelazne 
se è które póżostają w tyle ża iniy 


itp. To samo dotyczy maszyn i urzą- 


koju. Przypomniał zebranym, że w 
tym roku dzień I Maja będzie wspa- 
niałą maniiestacją na rzecz waiki o 
pokój, Zebrani na sali robotnicy dłu- 
go skandowali słowa „Pokój, Pokój!” 

Gdy tow. Frenkiel w PZPW Nr 37 
mówił o znaczeniu pomocy, jaką: pol- 
ski przemysł włókienniczy otrzymy- 
wał w ciągi minionych 5 lat i otrzy- 
Bal nadal oil Związku Radzieckiego, 

erwała się burza oklasków. Wiek- 
ipak robotników z PZPW Nr 37 pa- 
mięta dobrze, jak w pierwszym okre- 
sie odbudowy Związek Radziecki śpie 
zył nam zawsze z braterską pomocą. 
Rozbrzmiewaja potężne okrzyki na 
cześć Związku. Radzieckiego I Towa- 
rzysza Stalina. y 

— Powinniśmy strzec, jak oka w 
głowie przyjażni i sojuszu ze Związ- 
kiem Radzieckim — powiedział tow. 


zj = 


O tr 


sił tow. 

manifestowali na cześć tew. Lenina, 

Stalina, na cześć przywódców mię- | 
dzynarodowej klasy robotniczej. 

Na dziedzińcu fabrycznym PZPB 
Nr 14 zebrała sie cała pierwsza i dru 
ga zmiana. Robotnice i robotnicy, pra 
cownicy biurowi. Z uwagą słuchali 
referatu tow. Kameca na temat pie- 
ciu lat współpracy gospodarczej Pol- 
ski Ludowej i kraju zwycięskiego so0- 
cjalizmu — Związku Radzieckiego. 

'Łódzcy robotnicy potrafią ocenić 
znaczenie tej wielkiej pomocy, jaką 
kraj nasz olrzymał i otrzymuje od 
ZSRR: Tylko w warunkach bezwzglę- 
duej przyjaźni £ zaufania mogą być 
realizowane stosunki gospodarcze te- 
go rodzaju, co polsko-radzieckie. 

Z każdym rokiem wzrasta wymiana 
towarowa pomiedzy nami a ZSRR, a 


i prenumerujcie pismo 


waty p 2:0 


dowa! 


o demokrację lu 


Kubiak. Zebrani żywiołowo | 


dzeń inwestycyjnych. Obok surow= 
ców i fabrykałów w równym Słopniu 
korzystamy z przebogatych doświad- 
czeń lechników tadzieckich i uczo- 
nych. Pięć Jat pspooBiockaT 
współpracy gospodarczej to pięć lat 
odbudowy naszego Kraju, 
walki o pokój i Socjalizm. 


pięć lat | PFECY 


opłacaniu: składek. jsk no KG. I 
romieiska i Górna, powinny z 
zerwać swój styj przcy 1 Wyci 


należne wnioski z niedostat 
wychowawczej wśród 
ków Partii. 


Gromada 


Podwody 


pragnie mieć szkołę 


Zarząd gminny wsi Bujny Szlżchec 
kie, pawiatu piotrkowskienp. zebrał 
fundusze na budówę szkoły, którą 
chce wznieść w gromadzie PŁobudzi: 
| së 


lowa szkoła podstawowa, mieszcząca 
się w dwóch niewielkich budynkach. 
Dzieci jest dużo, więc panuje tu cja: 
snota. Chiopl gromad Podwody, Mar 
szywiec  Rożniatowice, Woła Kru- 
szyńska, Grębociny iMażury uważa 
ją że słuszniej było by wybudować 
szkołę w gromadzie Podwody, gdyż 
dzieci ich miałyby wówczas blisko 
do szkołv. zaś odległość da Łobu- 


| mogłyby uczęszczać do szkoły 
W Łobudzicach istnieje 7-oddzia- | 'egłym o 1 


dzie wynosi od 4 — 6 km, Nan 
w Łobudzicach móżna by poza 
ś-oddziałową szkołę, ażeby nit 
ciasno, a starsze dzieci z "w, 
km Zelowie. 
Chłopi gromady Podwody ofi 
ją pod budowę szkoły oxuło 
nieużytków, na których moż 
nie tylko postawić szkołę, ale 
dzić boisko sportowe, basen i 
żyć ogródek szkolny. 
dan Widerski 
korespondent chłopski „C 
Podwody, pow. piotrkov 


Sir. 6 


Włókniarki Brna 
pozdrawiaja robotnice Łodzi 


„Drogie rzoedownie 
wiókniarki łódzkie: © 

My, robotnice Państwowych 
Zakładów Przemysłu  Bawełnia- 
„nego w Brnie, przesyłamy Wam 
w Polsce wiele pozdrowień i ży- 
.czen powodzenia w Waszej owo- 
onej pracy. 

Z radością obserwujemy w na 
szym kraju. Wasze zdobycze w 
dziedzinie budownietwa soċjali 
stycznego i staramy się nie pozo 
stawać w tyle za Wami, gdyż 
i my. podobnie, jak Wy w opar- 
ciu o Związek Radziecki budu- 
jemy u nas socjalizm. 

Byłybyśmy wdzięczne, gdybyś 
cie przyjęły nasza bratnią dłoń 
dla nawiązania przyjaźni i współ 
pracy. Tym bardziej jest to mo- 
liwe, że dziś nie ma już między 
nami przeszkód. jakie stawiali 
dawniej fabrykanci oraz bankie- 
rzy. 

Cieszymy się, że nawiążemy 
przyjacielskie stosunki, bedziemy 
wzajemnie dzielić się doświad- 
czeniami. nowymi racjonalizator 
skimi metodami TROY.. jei 


Wierzymy, że ta współpraca 
pozwoli nam walczyć razem o 
„pokój, o lepsze jutro dla naszych 
"dzieci". 

List ten nadszedł do włóknia- 
rek z PZPW Nr. 4 w Łodzi. Pod 
pisany został przez tkaczki, prząd 
ki i robotnice wykończalni zakła 
dów w Brnie, w Czechosłowacji. 
| Nie wątpimy. że kobiety z „Ba 
wełnianej Czwórki“ podejmą a- 
pel kobiet czeskich i nawiążą z 
nimi stałą, serdeczną łączność. 


pracy, 


henses 


Czyn 1-Majowy kobiet 
| manifestacją woli walki o pokój 
| Twórczą pracą witamy dzień Święta Pracy 
kobiecie 
faktyczne i pełne równouprawnienie, 


ca jeszcze większe możliwości awanr 
su społecznego. rozszerzy opiekę nad 


Radosna i twórczą pracą tętnią ra 
sze zakłady pracy. 

Robotnice łódzkie czczą 1 Maja po 
głębieniem ruchu współzawodaietiwa 
pracy pizedterminowym wykona: 
njem planu na rek bieżący. wzmoc” 
merjem socjalistycznej dyscypliny 
pracy oraz dbałościa e kulture miej 
sca pracy. 

Kiedy obóz imperialistów knuje a 
wantamicze plany nowej wojny 


w naszej Ojczyźnie Ludowej wre 
twórcza praca, wykonywana przez 


wolnych i szczęśliwych ludzi, ustama 
wiajacych w swym kraju socjalizm, 
walczących o postęp i pokój na ta- 
łym świecie, we wspólnym froncie 


ze wszystkimi milującymi pokój 
ludźmi — w oparciu i Solidarności 
z bohaterskimi narodami Związku 


Radzieckiego i bratnimi krajami de 
mokracji- ludowej. > 

My, kobiety, przystępujemy do wy 
tężonej walki o Plan G6-letni, gdyż 


Kobiety jednoczą wysiłki w obronie pokoju 
Komitet Wykonawczy ŚDFK obraduje 


W tych dniach w Helsinkach | 
rozpoczęła się sesja Komitetn 
Wykonawczego Światowej Demo 
kratycznej Federacji Kobiet 
przy udziale 46 delegatek z 19 
krajów — w tej liczbie ze Zwiaz 
ku Radzieckiego, Chińskiej Repu 
bliki Ludowej. Półnoenej Korei, 
Niemieckiej Republiki Demokra 
tycznej. Polski, Czechosłowacji 
Rumunii, Węgier, Bułgarii, Mon 


-Sesja odbywa: się pod hasłem 
jedności w walce o pokój. oraz 
zwartego frontu ludów przeciw- i 
ko wojnie i uciskowi. | 

Wszystkie przemawiające na 
sesji delegatki w pełni poparły 
apel Stałego Komitetu Światowe 
go Kongresu Obrońców Pokoju 
w sprawie bezwzględnego zaka- 
zu broni atomowej, oraz uznania 
za zbrodniarza wojennego każde 


inu 1-3fajowego 


f piet mogło maszerować 


wykonanie Planu zapewni 


bótka j dzieckiem, stanowić bedzie 
nasz wydatny wklęd do dzieła utra 


| lenja pokoju. 


W Czynie I-Majowym wszystkie 
kobiety wykazują, jak drogi im jest 
pokoj. Na ape! Światowego Komite- 


— | tw Obrońców Pokoju oddowiemy nie 


ale damy tysiące 
metrów $ kilogramów dodatkowej 
zrodukeji, „aby jeszcze bardziej 
x+zmocnić mędzynarodowe siły poko 
ju 

Jaż 21 kwietnia przystępujemy do 
pe'nienia Wart Pokoju. Wśród də- 
tychczasowych bogatych form Czy” 
na wyróżnienie za- 
stuguja przødowniċe pracy, które do 
zgkalaja mlode nieywykwalifikowane 
robotńice, które nie żałuja si anitza 
su na dodatkowa prace, a uzyskane 
kwoty przeznaczają na obudowe 
Stolicy i pomoc dla walczących o wol 
ność kobiet — Grecji, Włoch, Hisz- 
panu. Trzeba podkreślić, że na wy 
xóżnienie zastugują kobiety z Zakłą 
dów Stalinowskich i „Trójki Bawet- 
nianej”. 

Z wielką radościa witamy  rów* 
piez piękną inicjatywę kół gospodyń 
domowych, które postanowiiy dać 
100 tys. godzin społecznych dia pod 
riesienia wyglądu estetycznega na- 
szego miasta, oraz organizują na 
tzien Świeta Pracy opiekę nad ma 
ymi dziećmi. aby jak najwięcej ko 
w  pocho- 


tylko podpisem. 


dzie. 
1 Maja obchodzimy w tym ro 


ku pod hasłami zjednoczenia naj” 
szefszych rzesz kobiecych w © 
gólnonarodowym froncie pokoju i 


go rzadu, który by pierwszy za- 
stosował broń atomową przeciw 


golskiej Republiki Ludowej, 


Włoch, Francji, USA, Wielkiejyj f 


Naszym masowym udziałem 
w pochodzie zamanifestujemy 
swa niezłomną wole wałki o trwa 
ły i sprawiedliwy pokój. Walke 
tę wygramy! i 
Helena Kedryk 
MMO 


Wykonujemy 


zobowiązania 1-Majowe 

Tow. Tulińska, majster kar- 
ciarni z PZPB Nr. 3, zobowiąza 
ła się przepracować dodatkowa 
46 godzin, a kwoty nzyskane w 
ten sposób przeznaczyć na odbn- 
dowę Warszawy. Swe zobowiąza 
nia wypełniła i wpłaca 4.200 zł. 
na Fundusz Odbudowy Warsza- 
wy. 

= 8 « 

PZPW Nr. 6 meldują © wyko- 
naniu zobowiązań 1 - Majowych, 
podjętych dla podniesienia kulta 
ry miejsca pracy. Brawo. robotni 
ce_„6-ki Welnianej“t 


l dj 


Coraz więcej kobiet pracuje w budownictwie 


i 


Pizy budowie prowadzonej przez J Oddział PPB w Warszawie przy ulicy 
Widok od dnia 15 marca pracują 4 kcbięce brygady. 

Załoga budowy zobowiązała się dla uczczenia dnia 1 Maja oddać do użyt- 
ku 4 pięfra budynku na dzień t.V. 1950 r. — o 60'dni kalendarzowych 
wyprzedzając harmonogram. 

Na zdjęciu — robotnice podczas przerwy obiadowej. 


-Odpowiedź na list włókniarek łódzkich 
do kobiet Hiszpanii 


W dniu Miedzynarodowego Świę- przekazane Związkowi  Kehiet 
ta Kobiet — włósniarki łódzkie wy- Antyfaszysłowskich, a treść ich 
słały list z pozdrowieniami dla wal- będzie umieszczona w prasie, 


czących 6 swe wyzwolenie kobiet w Wzruszające wyrazy solidarności, 


faszystowskiej Hiszpanii. Obecnie okazanej przez Kobiety polskie — 
na list ten nadeszła odpowiedź od dotarły do kobiet hiszpańskich. 
Powszechnego Związku Pracowni- dodajae im otuchy ww walce prze- 


ciw krwawym rzadom Franco". 
W odpowiedzi (ej czytamy m. ix: List ten podpisany jest przez se 

— „Dziękujemy za miłe słowa |kretarza Związku — tow. Amaro 
i zawiadamiamy, że listy będa l Rosal 


ków Hiszpańskich w Paryżu. 


Troska o wychowanie młodego pokolenia 


Żywy udział kobiet w pracach Komitetów Rodzicielskich 


KRobicty biora coraz żytszy udział 
w działalności komitetów  rodziciet, 
skich szkół średnielh ogólnokształca_ 
cych na terenie Łodzi, wio 
wkiąd pracy ua każdym odc 
tia szkolnego, Ose to w wygłaszanych 
reforatach na walnych zebraniach ký- 
mitętów rodzieielskieh wskazują na 


| 


Członkinie komitetów rodzicielskich 
szkół średnich ogólnokształcących wys. 
kaznją czułą i zapobiegliwą troskę.a 
młode pokolenie, © jego poziom ideo. 


współpracują z sekcjami artystyczny. | 
mi szkół biorau czynny udział w c | 
nizowanii imprez i uroczystości szkol. 
nych, szyję kostiumy. przygotowują de 
koracje, zbierają materiały, biorę u. 


dział w wycięczkach szkołnych w cha 
rakterze opiekunek dziewcząt, uczest 
niężą w naradach produkcyjtych szko 


Brytanii, Indii i fmnych krajów. 


'ko któremu bądź krajowi. 


cz 


wolności. 


dobrze doniosje de. 
dötyczrce 


Znane ram 
krety mind 


są 
radzieckiej, 


Kobiet oraz liczne wystąpienia Wło. 


dzimierza Lenina, wzywające kobiety 
do śmielszego wstępowania ne drogę 
budownictwa socjalistycznego. Znana 
jest powszechnie nieustanna ojcowską 
troska Tow, Stalina o udział kobiet 
radzieckich we wszystkich sprawach 
państwa rudzieckiego. Kobiety ZSRE 
są dziś Ala nas i całego świata wzo.. 
rem, Świadczacym, że tylko w u 
stroju socjalistycznym może być urze 
czywistnione pełne równouprawnie sie 
kobiet. 

Mimo tak wielkich osiągnięć kobiet 
radzieckich, nobwału KO WKP(b), 
poświaćnna  Międzynrodowomu Drin 
Rohict, wydana w kwietniu 1950 roku, 
wyrywa do jeszcze wydntniejszogo Wy 
suwaria przoduj ch kobiet na kie_ 
rownicze stanowiska, przypominająć, 
że zagadnienie awansu społecznego 
kobiet stanowi jedno z najdonioślej_ 
szych zadzi państwowych 

Uchwała Biura Politycznego KC na 
szej Partii n pracy wśród kobiet mô- 
wi: „Trzeba częściej i fmielej, niż ão 
tychczas, na skalę masową powoły- 
wać kobiety na wyższe stanowiska, do 
kierownictwa w socjalistycznym prze 
myśle. w handlu, w koimmikacji. w 
aparacie państwowym i Zw, Zawodo. 
wych. 

W skoji £ Warta sprawń fa zaczęła 
żywej tresci. Wysznnięto 1' 


nabierać 


Stały Komitet Pomocy Międzynarodowej 


powstał przy Zarządzie Grodzkim L, K. 


Na terenie naszego miasta istniał 
od 1247 roku Komitet Pomocy Ko- 
bietom Walczącej Hiszpanii. Przy 
tym Komitecie powstała sekcja po- 
mocy Grecji, która w akcji 8 Mar 
cz wpłacjła dla dzieci po powstań- 
cach greckich 200.000 zi, 


Trzeba zaznaczyć, że Oddział A 
PZPB Nr. 3 wpłacił 40.000 zł. ia ten 
oel. 


Obecnie został zorganizowany Sta 
ły Komitet Pomocy Międzynarodo- 
wej, który będzie miał za zadanie 
pomagać materialnie wałczącymt ko 
bietom i ich dzieciom w krajach ka 
pitalistycznych. 

Jako pierwsze wpłaciły 10.000 zł. 
kobiety 2 PZPB Nr. 3 — oddział A 
— na walczące kobiety włoskie, a 
Kobiety z Zakładów Stalinawskich 


postanowiły pracować dodatkowo. 
przeznaczając zarobione sumy na 


ten Sam cel. Wzywaja one wszystkie 
kobiety pracujące Łodzi do podejmo 
wania zobowiązań, które zacieśnią 
solidarność międzynarodowa klasy 
robotniczej w walce z padżegaczami 
wojennymi. 


Równe skoki - ae możliwości 
Awans sbołeczny kobiet 


awansowano około 130 kobiet na tern | 
mię naszych zakładów pracy. "Przebs 
tu zaznaczyć, ż8 bywają jeszcze nie, 
kiedy opory ze strony samych kóbiet: 
niewiara we własne siły, fałszywy lęk 
przed ośmieszeniem-: 1 tak np. tom 
Stanisława Kołodziejczyk — majster 


śkładalni z FZPR Nr 9 nie chciała 
przyjąć stanowiska wiee_dyrektora, 


nie wierząc we własne siły. 

Doskonałym przykładem wiełkiej pra 
cowitości i ambicji jest tow. Kruszęw 
ska — podmajstrzy z PZPB Nr 4, któj 
rej „obrzydzóno* życie po awsnsie, ry 
czym rafy udział nawet same kóbis_ 
ty. Ale już po miesiącu tow- Kruszew 
ska uzyskała sobie. sympatię i zaufa. 
wie załogi, dzięki sprawnej i szybkiej 
rdpresji mAszyn. 


Natomiast Janina Poselt — przodo,: 


«nica pracy. z PAPB Nr 5 mianowana! 
asystentem kierownika skręcaini 
nie može wywiązać się ze swych obo. 
wiązków, gdrż kierownik nie chce jej 
zapoznać z obowiązkami służbowymi 

Tow. Janina Kalinowska — awanse 
wana na naczelnego dyrektora w PZPP 
Łódź.Północ również nie napotyka na 
odpowiednią współpracę. 

Zdarza się, że i dobrzy towarzysze 
wykazują brak zrozumienia dla roli 
kobiet wa współczesnym życia ekono. 
micznym i społecznym. Nie pomagają: 
jej w pracy. Natomiast uczyniliby to 
heż wahań, gdyby to stanowisko objal 
miężczyzna, 


Sumy zebrane wpłacane są na 
KONTO VII 38860. 


ZZA www 


drwierciedleniem tej uchwały 

jest szereg założonych żłobków, 
stacji opieki nad matką i dzieckiem 
przedszkoli, świetlic, džieciýców se- 
zonowych na wsiE i. p. 

W związku z nakreślonym w Pla- 
mie 6-lefnim zadaniem wielokrotne- 
go zwięsszenia zatrudnienia kobiet. 
powstaje Konieczność dalszego noz- 
szerzenia tych płacówek. 

Rola Ligi Kobiet w tej dziedzinie 
polega na przyśpieszeniu rozbudowy 
placówek opiekuńczych oraz ulepsze 
miu już istniejących i propagowaniu 
naczenia opieki nad matką i dziec- 
kiem. Ostatnio zorganizowana 20- 
stała Rada Opieki Społecznej przy 
Wojewódzkim Zarządzie Ligi Ko- 
biet w Łodzi. W ślad za tym ubwo- 
tTzono Sexcje Opieki przy. wszyst- 
kich Zarządach Powiatowych i Miej 
skich Ligi Kobiet. 

Sekcje. Opieki przy 
wspołpracują ze wszyśfaimi czynni- 


zalania rodziców i popułaryzują ko_ | ły, uzgadniając z Rade Pedagogiczną 
nieczność współpracy ze szkołę nad | sposoby jednolitego oddziaływania wy 
wychowaniem młodzieży w duchů no_ | chownwozego na młodzież. We wszyst 
mych zasad. kich zaś szkołach biora czynny udział 


U 


| 


Lidze Kobiet 


'Komifetów rodzicielskich uczestniczę 
w Wale p wyniki uanczania, zarówno 
poprzez wpływ osobisty, -jak również 
mdziełająe słabszym uczniam =pomoev 
w  samokswtałceniu naukowym (DV 
Gimn AN Gimn). nit — przysłuchu 
ją się lekejom, śledząc tok nzuczania 
i sposób naświetlania materiału treś_ 
cią ideologiczną (VI Gimn Ji Członki 
nie komitetów rodzieielskich pomaga. 
ja w akcji sfypendialnej, badając wa 
runki materialne domowej pracy utz. 
mia. One też zwraonję baczną uwagę 
mn abmosfere ideologiczną i moralną 
orsa na marunki higieniczne w jakich 
przebywają te uczennice, które ż bra 
ku miejseg w bursie lub internacie, u. 
lakówały się ma tzw. stancji (IV 
Gimn, V Gimn. XVI Gimn.y. 
Członkinie komitetów rodzietelskich 


Możną bę mnożyć wiele przykładów 
wskazojących, jak cieżka była walka 
z przeżytkami w stnsunku do kóbiety. 

Obecnie Wydział Kobiecy nie szczę 
dzi wysiłków przy przełamywaniu 
tych uprzedzeń. 

Kobioty łódzkie nieraz jn% wykaza. 
ły jak potrafią pracować. Nie dopuści 
my wiec do tego, nby kobiety awans 
paue na wiższe stanowiska z „raefi 
swyćh zasług na pola pracy społecz. 
nej, politycznej 1 zawodowej — nóżo 
stawiano Hez należvtaj pomocy i opie 
ki przy shólmama ich nowych obo. 
więzków. 


H.K 


a 


Kierowniczka żłobka ż PZPW Nr 3 tow. Regina Radecka dla uczezenia 
Święta Pracy uruchomiła żłohek fabryczny na 2 zmiany. — Na zdję- 
ciu: tow. Radecka w otoczeniu roześmianych dzieciaków. 


Usprawnimy opiekę nad matką i dzieckiem 
Akcja Ligi Kobiet na terenie woj. łódzkiego 


„Nieodzownym warunkiem rzeczywistego wyzwolenia kobie- 
ty jest umożliwienie jej połączenia obowiązków wychowania 
dzieci z twórczą praca produkcyjna i społeczną* — głosi hista”= 
ryczna uchwała Biura Politycznego Komitetu Oentralnego PZPR 


z marca br. y 


żawodu kierujemy na przeszkolenie 
Konkretnym osiagnięciem pracy Li- 
gi Kobiet są również izby dworcowe 
na terenie naszego kraju, W Woje- 
wództwie łódzkim mamy 2 izby 
dworcowe: w Kutnie i Koluszkach. 

Na dworcach tych stacji kobiete 
wysiadającą z dzieckiem, oczekuje 
opiekunka i z uśmiechem zaprasza 
do Izby. W czystych, ciepłych i este 
tycznie urządzonych izbach sto- 
ia dziecinne łóżeczka. czyściutke 23- 
sane, ustawione rzędem — oczeku- 
ją na młodych pasażerów. podróżu- 
jących z matkami, Jest tam przygo- 


kami państwawyrńi i samorzadówy= 
mi w zagadnieniach, dotyczących 0- 
pieki i zdrowia: 

Jednym z ważnych odcinków na- 
szej pracy jest poradnictwo społecz- 
ne i prawne, z którego korzysta ol- 
brzymia ilość kobiet. zwracających 
się do mas z różnego rodzaju 
mi i kłopotami rodzinnymi. Godne 
uwagi jest to, że i mężczyźni tra- 
iiaja bardzo często do tych $oradni 
zwierzajac się że swych Kłopo- 
tów dotyczącyć' rodziny, prosząc o 
radę i pomoc. 

Zgłaszające 


ska- 


się do nas kobiety bez 


W XI Gimn. i XX Gimn. ezłonkinie| W akcji, dożywiania młodzieży, 


r $. 


wy, moralny j naukowy. Z nieustanne 
myślą o przyszłości swych dzieci, cc 
raz aktywniej przyłaczają Się do pra 
cy wychowawczej, nakreślonej Planem 
-letnim i wielkiej idei walki o pokój 
i postęp społeczny, 

R. Gęrlecka. 


„Droga de siawy* 
Kolejarka radziecka bohaterką filmu 


Wieje: filmów: radzieckich poświę- 
conych jest kobiecie, jej pracy i o- 
siągnięciom. Do filmów tego rodzaju 
przybywa jeszcze jeden. przedsta- 
wiający życie kobiety - kolejarki — 
Saszy Woronkowej, p. t: „Droga do 
sławy”. - 

Z dalekiej prowincji przybywa 
młoda Sasza do miasta, przepełnio- 
na pragnieniem zdobycia wiedzy. 
Po przejściu rozmaitych szezebli pra 
cy na kolei, dzieki wytrwałej nauce 
— Woronkowa zajmuje wreszcie sta 
nowisko maszynisty. W czasie woj- 
ny pełni siużbę na zapleczu frontu 
stalingradzkiego. Zasługi jej na tym 
posterunku były ogromne. W uzna- 
niu tych zasług — jej odwagi i boha 
terstwa, zostaje odznaczońa tytułem 
Bohatera Pracy Socjalistycznej, 

NRoda wiejska dziewczyna, Sasza 
Woronkowa. jest typowym przykła- 
dem awansu społecznego w kraju 
znyycięskiego socjalizmu: jej dąże- 
nia i pragnienia życiowe nie natra- 
fiaja na niepokonane przeciwień= 


stwa przy ich realizacji, bowiem 
wszystkie drog; stoją tu otworem 


przed każdym, kto pragnie uczyć si 
i pracować. 

Film radziecki z realistyczną 
prawda daje obraz możiiwości zdo- 
bycia każdego zawodu mie tylko 
przez mężczyzn, ale i przez kobiety, 
na swych stanowiskach nie gorzej, 
a często nawet i lepiej wywiązują- 
cych się ze swych obowiązków. 


Przeszło od dwóch miesięcy trwa 
Kurs kroju i szycia dziecięciego 


ANODOA R 


towańe rmieko dla giodnego dziecka 
i kawa rzy herbata dla zmęczonej 
matki. 

Z cenna inicjatywą wystąpiły o- 
piekunki Izby Dworcowej w Kutnie. 
Dzięki pomocy Dyrekcji DOKP Izba 
Dworcowa została połączoną bez- 
pośrednio z peronatni. a wokół Izby 
bedzie urzadzony ogródek, gdzie la- 
tem -dzieci będa mogły w oczekiwa- 
niu na pociąg spędzać czas na świe- 
żym: powietrzu. p 

O tym. jak wielkie znaczenie ma- 
a izby dworcowe dla kobiet. po- 
dróżujących z dziećmi. świadczy ca- 
raz większa frekwencja i zadowole- 
nie matek, korzystających g usług 
izb dwcscowych. 

Pracą naszą w dziedzinie opieki 
spolecznej. przyczyniamy się do re- 
iizacji socjalnych zdobyczy kobiet. 

Maria Małinowska 
kier. Wydz. Opieśi 
przy Zarz Woi IL. K. 


Film o radzieckiej kolejarce » 
aż rę, -= + | sy 
pewnością: wzbudzi duże zaintereso 

wanie wśród publiczności. 


Józefa Góralczyk, członek kopie- 
'cej spółdzielni produkcyjnej w Woj- 
sławicach, pow sieradzki, uczy swą 


| córkę „sztuki“ czytania. 


Uczymy się kroju i szycia 


przy Centralnych Magazynach Mun 
durowych. zorganizowany przez ko 
ło Ligi Kobiet, a pozostający pod 
kierunkiem jednej z członkiń koła 
— Edwardy Siemrion. 

Już pò kilku wykładach, dzięki 
odpowiedniemn systemowi naucza 
nia, uczestniczki kursu mogły same 
kroić i szyć garderobę dziecięcą. 

Jednak nie wszystkie członkinie 
koła LK przy CMM doceniają zna- 
czenie pozyskania nowego zawodu 
— nieregularnie nuczęszcżają na wy 
ktady, co z kołei opóźnia tempo ua 
uki dla wszystkich. 

Chciałybyśmy również, aby: Za- 
rząd LK zainteresował się tą nasza 
pracą i pomógł usunąć różne bolącz 
niedomagania, jak naprzykład 
sprzętu pomocniczego, co utru 
dnia sprawny przebieg tego pożyte 
cznego kursu 
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UWAGA. PZPR.owcy WYŻSZEJ 
_ SZKOŁY EKONOMICZNEJ: © 
" Dnia 22 kwietnia rb. o godz, 20, od 


- Będzie się zebranie Podstawowej Orga 


-izaci Partyjnej przy Wyższej Szko. 
„le. Ekonomicznej. Obscność członków 
4 kandydatów, studiujących i pracują. 
scgech w WSE — obowiązkowa. 


|| UWAGA, PZPR-owcy WSGW! 
© Futro, tj. dn. 25. 4550 ©: 0 godz. 9 


<w gmachu WSGW przy ul. Nowotki 


a pa." ye” 


, 


y= 


18, (sala mikroskopowa) odbędzie się 


xebramie organizacyjne Podstawowej. 


Grgamizacji Partyjnej. 
| 


_ UWAGA, WYKŁADOWCY. 
DZIEŁNICY „ŚRÓDMIEŚCIE! 

W dniu 22 kwietnia br, godzina 
15, w lokalu Dzielnicy, nl. Piotrkow. 
ska 53, odbędzie stę seminarium dla 
wykładowców Kursu I stopnia. 


_ Obecność obowiązkowa, 


UWAGA, UCZESTNICY- SZKOLE- 
NIA PARTYJNEGO! } 

"W dniu dzisiejszym, w lokalu Ośrod 
ka Szkolenia Partyjnego, przy ulicy 
Trangutta Nr I odbędzie się zgodnie 
z rozkładem, w godz. od 17 do 19 kon 
suitacja z „Historii polskiego ruchu 
zohotniczego*, . 


Ośrodek Szkolenia Partyjnego. 


UWAGA, STUDENCI PZPR-owty 
U. E UCZESTNICY SZKOLENIA 
| Jl STOPNIA! 
; W dniu dzisiejszym o godzinie 20 
iw lokalu ZAMP przy ul, Piotrkow- 
skiej 48, odbędzie się seminarium 
z V tematu szkolenia ideologicznego. 
Obecność konieczna. 


Uwaga, ZMP-owcy! 


Koszule i krawaty orpanizacyjne 


"są do nabycia w Zarządzie Łódzkim | 
ZAMP, Wydz. Finansowo = Gospodar | 


czy, ul. Piotrkowska 262, codziennie 
Ne godz, od 2 do 19, 


W myśl zarządzenia Polskiego Ko 
mitetu Obrońców Pokoju o kweście 
 ulieznej w dniu 1 Maja br. na rzecz 
„Komitetu Obrońców Pokoju. załoga 
Państwowych Zakładów Przemysłu 
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Tydzień Oświaty, Książki i Prasy g 


pod sztandarami walki o pokój 


kultury socjalis 
wą w formie, 


à E:N Pas 
o to znaczy? Znaczy to, že ü= 
powsżechniamy:prawdę o wiel- 
kich twórcach postępowej kultury i 
nauki polskiej, prawdę o Mickiewi- 
czu i Słowackim, 0 Kołłataju, Sta- 
szicu 4 Śniadeckim, prawdę, którą 
fałszowali Świadomie 1 cynicznie 
burzuażyjni historycy. 

Znaczy to, że poniesiemy głębiej 
w masy pracująca miast I wsi Hte- 
raturę marksistowską. Na dziełach 
nauki Marksa, Engelsa, Lenina, Sta 
Hna nauczymy ludzi pracy, jak żyć 
i zwyciężać dla trwałego pokoju, dia 
dobrobytu materialnego i podniesie 
nia poziomu kulłury najszerszych 
mas pracujących. 

Przypuszczamy ostateczny szturm 
na ostatnie pozycje ciemnoty i za” 
cofania, pozostawione nam w hanie 
bnej spuściźnie po rządach obszar- 
miczo ~ kapitalistycznych. Setki ty- 
sięcy analfabetów, wyrwanych elem 
nocie w roku ubiegłym, będą mogiy 
dalej rozszerzać swe horyzonty. Dro 
ga awansu społecznego stól otwo- 
rem dla wszystkich ludzi pracy. Po 
rywający Plan $ - letni stwarza nie 
ograniczone możliwości wszystkim 
ludziom piraty, którzy nie będą 
szczędzić wysiłków dla podniesienia 
swych kwalifikacji. Potrzebne są 


Po raz drugi w Polsce Ludowej | po raz drugi w dziejach Polski 
behodzimy w tym roku „Tydzień Oświaty, Książki i Prasy”. Nas. 
czelnym hasłem „Tygodnia* — kultura w walce o pokój. W tym 
haśle zawarte są wszystkie czynniki głęboko pojętego humanizmu 
ej. Ludobójczej kultnrze amerykańskich impe+ 
rialistów przeciwstawimy kulturę socjalistyczną w treści, narodó- 


nani nowe kadry inteligencji zawo- 
dowej, które powinny wyrosnąć 
przede Wszystkim z klasy robotni- 
czej i pracującego chłopstwa. i 


Droga. do podniesienia kwalifika- 
cji, to obok szkół zawodowych i 9- 
gólnokształcących — książka, stały 
towarzysz człowieka pracy, Caly 
kraj pokryjetny siecią bibdotek, da- 
jacych dobrą książkę mMasowemu. 
czytelnikowi. W każdym zakładzie 
pracy, w każdej spółdzielni produk 
cyjnej musi być biblioteka. r 

W przeciwieństwie do krajów ka= 
piłaligtycznych, świadomie utrzymu 
jacych ciemnotę, jako narzędzie wy 
zysku, my w Polsce Ludowej pra- 
gniemy mieć świadomych i świą- 
tłych obywateli. Nasza prasa powią 
zana najściślej z czytelnikami nic- 
sie im prawdę. Brawdę o wydarze- 
niach ma świecie 1 w Polsce, prawdę 
c Związku Radzieckim, z którego 
pomocy i przykładu korzystamy w 
pełni w budowaniu 
socjalizmu we wszystkich  dziedzi- 
nach życia, a więc i w dziedzinie 
kultury: r 

Tydzień Oświaty, Książki i Pra- 
sy będzie przeglądem dotychczaso= 
wych naszych osiągnięć w dziędzi- 


Niemiecka Republika Demokratyczna 


weżmie udział w Targach Poznańskich 


Po raz pierwszy po utworzeniu Nie 
mieckiej Republiki Demokratycznej 
weźmie ona oficjalnie udział w 
XXIN Międzynarodowych Targach 
Poznańskich, które odbędą się w cza- 
sia od 29 kwietnia do 14 maja br. 

Eksponaty niemieckie obejmą po- 
wierzchnie 1,500 m kw, a wśród nich 
zobaczymy: maszyny drukarskie, rol 


Komitet Obrońców Pokoju przy PZPW Hr 6 
wzywa do hy reż py w kweścię 


' Wełnianego Ny 6 — wzywa do współ 
zawodniónya Państwowe Zakłady 
Przemysłu Welnianegą Nr 4 
Komitet Obrońców Pokoju 
przy PZPW Nrt 6 


Drugi rurociąg ze Stoków 
wkrótce będzie gotowy 


-_ Sprzyjające pogody przyczyniają 
_się do szybszego wykonywania yo- 
bół  kanalizacyjno wodociąg0- 
wych, prowadzonych na Stokach. 

aaia 


Er MZK p 

- Odpowiadamy na listy 
. ©b. Dankowska — List Wasz „Mo 
je wrażenie z pobytu w Bytomiu" 
przekazaliśmy zainteresowanym 
władzom. KI 

'©b. Witold Piotrowski — Prosi- 

-my o zgłoszenie się do Redakcji ul, 
"Piotrkowska 86, TII p. — dział kom 
«respondentów, 3 | 
"Ob, Krystyna Mielczarek — Pań- 
owa Szkołą Muzyczna mieści się 
„w Łodzi przy ul, Jaracza Nr 19. Za- 
„miejscowi słuchacze szkóły . mogą 
korzystać z - internatu Szkół Arty- 
"stycznych. Bliższych informacji u- 
<dzieli "Wam dyrekcja szkoły, 
i Ob: Władysław Kasprzak — Pro- 
“simy o zgłoszenie się dò Redakcji, 
ul. Piotrkowska 86 — dział kores- 
 pondentów. 

Db. St. Basko — Prosimy o zgło- 
rzenie się do naszej Redakcji, ul. 
Piotrkowska 86, III piętro — dział 
miejski — o godz. 12. 


„KM. Wiłkomirscy 
koncertują dla świata 


pracy 
"W ramach XXV Poranku Symfoór 
wicznego Państw. Filharmonii (nie 


„dziela, 28 bm., godz, 12), Maria Wit- samych garniturach. 


Jak wiadomo — Łódź otrzymywa 
ła dotychczas wodę z jednego tylko 
rurociągu ze Stoków, co przedsta- 
wiało niewygodę, iż w razie uszko« 
dzenią rurociągu — miejska sieć 
wodociągowa zostałaby pozbawiona 
wody - s 

Obecnie jest już na ukończeniu 
drugi rurociąg. 

Robotnicy, zatrudnieni tu, zobo- 
wiązali się wykończyć prace w 21 
dni zamiast w przeciągu 40 dni, O- 
koło 20 maja drugi rurociąg będzie 
gotowy. 


| pomoce naukowe, zabawki, mebie, 


nicze i różne inne, pompy, motory, sa 


*mochody ciężarowe, lokomotywy €- 


iektryczne, dźwigi, aparaty instala- 
cyjne, elektryczne urządzenia kuchen 
ne. Również bogato reprezentowane 
będą działy: chemii, porcelany, cera- 
miki, przyrządów precyzyjnych, op- 
tycznych, różnych wyrobów metalo- 
wych, urządzenia sanitarne i armatu- 
ry różnego rodzaju, aparaty Roentge- 
a 

F Ponadto w pawilonie niemieckim 
znajdą się: wyroby z papieru, sztucz- 
ne kwiaty, instrumenty muzyczne Í 
aparaty radiowe, artykuły sportowe, 


wany, tekstylia, firany i futra: - 


fundamentów |. 


dy 


mia kultury i przygotowaniem do 
nowych zadań na rok najbliższy. 
Przypada oń na pierwszy rok reali 
zacji Planu 6 = letniego, który bę-. 
dzie równieź przełomem w dziedzi» 
nie kultury. 

Oświatą, książką, prasą podo* 
bnie, jak każdą toną węgla I me 
trem muru walczymy o trwały 
pokój, d 
Bo świadomy obywatel to zara» 
zem bojownik wielkiego frontu 
pokoju. i 

VIR TEELEONYPTAETNEGEGEKA JAA KOKEFA! 


Akademia TPPR 


w Robołn. Domu Kultury 
odbędzie się dziś 


Do wczorajszej wzmianki o akade: 


mii TPPR w Robotniczym Domu | 


Kultury wkradł się błąd. Uroczy 
stość bowiem odbywa się dzisiaj, © 
godz. 18. 


demokrację i socjalizm, 


D a 
a j 


Zmarnowane podłogi do podv 


Tow. St Ligocki s „Centrosanu* pisze:t „Na stacji kolejowej ? 
Chojny przy jednym z torów leżą na słońcu i deszczu podłogi dó 


w ilości 75 sztuk — jeszcze od r. 1945. 


Nie wiem do jakiej inatytmofi 


te należą, ale w ładnym razie mienie to nie powinno sip marnować”, 


d Prosimy DOKP — Łódź e suinieresowanie się tą sprawą, * 


> L4 
Jak uzyskać rentę? 

Ob. St. Zielińska, nasza korespondentka, pisza: „Ob. Jędrzejewska, 
po byłym więżniu politycznym, matka dwojga dzieci w wieku 13i 14 L 
uzyskać rentę dla swych dzieci złożyła wszystkie niezbędne dokument 
kretariacie Związku Bojowników o Woluość i Demokrację przy ul. P, 


wej 2. 


Papiery te oddała jeszcze w maju 194% r. 
żadnej odpowiedzi, s w sekretariacie stale powiadają, by zgłaszała się 
miesiącę, Może papiery jej zaginęły? — w takim wypadku także m 
o tym sumiennie poinformować, aby mogła złożyć odpisy..", 

Zarząd Związku powinien bezztcłocznie wejrzeć tw tę spraw. 


Od tej pary 


Urządzenia i aparaty 7ę Związku Radziecki 


Dzięki umowie handlowej, zawar- 
tej ze Związkiem Radzieckim, pye- 
mysi nasz systematycznie zaopatry« 
wany jest we wszelkiego rodzaju 
niezbędne do produkcji urządzenia i 
aparaty. Przemysł łódzki, a w pierw 
szym rzędzie przemysły włókienni= 
czy i metalowy. ma możność bezpo- 
średniego zaopatrywania Się ma miej 
scu w Łodzi w precyzyjue aparaty, 
importowane ze Związku Radziec= 
kiego, za pośrednictwem Centrali 
Technicznej. n 

Przedsiębiorstwo Państwowe Cen- 
trala. Techniczna otrzymuje do 
swych składów konsygnacyjnych ze 
Związku Radzieckiego transporty 
takich artykułów, jak mikroskopy 
wszelkich typów, niwelatorv, teodo- 
lity, optimetry, optyczne głowice po 
działowe, aparaty do badań twar= 
dości, skomplikowaną aparaturę fi- 
zyko - chemiczną, i wiele innych 
precyzyjnych narzędzi oraz pomocy 
warsztatowych. 

W tej chwili czynnych jest na te- 
renie kraju 6 ekspozytur Centrali 
"Technicznych: Gdańsk, Kraków, 
Łódź, Warszawa, Wrocław, Szczecin, 
które rozprowadzają te towary na 
podstawie napływających do rich 
zamówień, nasycająg w ten sposób 
niepokryte dotychczas zapotrzeko- 
| warte łabryk i instytucji nauko- 
wych. 


Roboty przy- ogródkach działkówych w pełnym toku 


Są jeszcze wolne działki do wydzierżawienia 


Roboty przy zasiewach w ogród- 
kaeh działkowych na krańcach mia 
sta są już w pelnym toku. W godzi 
mach popołudniowych tysiące ludzi 
po pracy śpieszą do swych ogród- 
ków, a tutaj ochoczo i z zapałem o 
czyszczają teren, przękopują ziemię, 
sieją i sadzą pierwsze warzywa. 

Lecz i działkowicze mają swe 
zmartwienia, Trudności nabycia wy 
sckogatunkowych nasion, nawozów 
sztucznych, brak pomieszczeń na na 
rzędzia, wszystko to nastręcza spo- 
ro trudności ogrodnikom z zamiło- 
wania, Aby zaradzić. temu, działko- 
wicze zwołują. w niedzielę, 23 bm, 
zchbrańia, na których poruszańe bg- 
dą najbardziej aktualne zagadnić- 
+ interesujące posiadaczy wgród- 
Ei W i 4 


Tak więc działkowicze z PZPDZ 


Nr. 1 zbierają się o godz. 10 w świe 
icy przy ul. Wileńskiej, z terenu 
MZE w świetlicy MZK przy ul. Sta 
iingradzkiej (Helenówek), z PZPP 
Nr. 2 na terenie ogródków przy ul. 
Matejki, zaś działkówicze z Al. Unii 
na terenie nowych ogródków przy 
Al, Unii. f 

Jak ñas informuje ORZZ w Ło- 
dzi, są jeszoze wolne działki, które 
mogą otrzymać mieszkańcy Hele- 
nówka, Radogoszcza i Jagiellońskiej. 

Działki te, już zadrzewione, miesz 
czą się w pobliżu remizy tramwajo 
wej w Helenówku, Otrzymujący 
działke opłaca 120 zł. wpisowego i 
składkę w wysokości 600 zł. rocznie. 
Zgłoszenia przyjmuje referat ogród 
ków pracowniczych, Wl. Traugutta 
18, lub Wydział Socjalny MZK, ul 
Tramwajowa 6. (bie) 


Wiosenne słońce nad Łodzią 


Kioski Uzdrowisk Polskich otwo- 
rzyły już swoje — dotychczas na 
głuche zaminięte — okienka, Poia- 
wily się w nich uśmiechnięte buzie 


miłych sprzedawczyń wód mineral. | 


nych. 

— Kryniczanka? Bardzo proszę! 

— Zuber? Owszem, jest! 

Na pasażu przy Piotrkowskiej 110 
wre robota, rozkopuje się trawniki, 
porządkuje teren. Wkrótce zasłana 
tu będzie trawa, posadzone kwiaty. 
"Ulicami Łodzi śpieszą ludzie, Do 
pracy, do- domu, do parku... Kobiety 
w kolorowych bluzeczkach, w lek- 
kich kostiumach, mężczyźni w kana- 
dyjkach letnich lub często nawet w, 
Tłumy prie- 


'komirska wykona koncert. fortepiano chodniów są barwne 1 wesołe, 


wy Griega, W programie ponadto:! 
j ławkę, 


„Beethovena — VII Symfonia i Duka 
sz — „Uczeń Czarnoksiężnika”, Dyr 
rygujs Kazimierz Wiłkomirski. 

Ceny mtiejse zniżonie a 50 proc. 


Dyżury aptek 


 -Dzisiejszej nocy dyżurują następu 


_ jące apteki: 
Piotrkowska 165 — Chądzyńska, 
Narutowicza 6 — - Głuchowski, 
Rzgowska 147 — Kowalski, 
kowskiego 21 — Malczewski, Karo- 
lewska 48 — Sanicka, Limanowskie 
go 80 — Stókłowski, Napiórkowskie 
go 41 — Bartoszek, ah 


+ = 


Więc 


W parksćh frudno zmałeżć wolna 
zasiadają na nich mamusie 


Duży wybór jedwabi w POT 


| Powszchne Domy Towarowe z230 


 |patrzone są obficie na sezon wiosen 


no - letni we wszelkiego rodzaju je 
dwabie sukienkowe, bluzkowe i bie 
Miżniane. TP” j 

W najbliższych dniach ukażą się 
w sprzedaży nowe materiały, które 
niedawhóo nadeszły do PDT. Wybór 
letnich tkanin, jedwabnych I kreto 
nowych jest znaczny, Ceny wahają 
się przecietnie w granicach od 500 
do 2.000 zł. za metr jedwabiu | od 
250 do 350 zł. za metr kratonu: (sw) 


z dziećmi, starcy, zakochane parki. 
"Na jednej z ławek, pod delikatną 
;koronisą jasno - seledynowych świe- 
ych liści siedzi dwóch młodzień- 
ców. Obok nich stos skryptów i ksią 
żek, Wiosna — wiosną, ale zbliża się 
termin: egzaminów, do których trze- 
B sie należycie przygotować.. | 
Najmłodsze pociechy nie cheą też 
siedzieć w domach. Bardziej pocią- 


iwietrzu! Ogrody rozbrzmiewają bez. 
szczebiotem 


| sająca jest zgbawa na świeżymi pô- 
lioma uradowanej 
dzisciarni. 

Nad Łodzią świeci słońce, Jest cie 
mło, Jeśli pogoda utrzyma się na. 
dał — trzeba będzie wkrótce pomy: 
śleć o letnich ubiorach. 

Pachnie wiosną... 

w) 


- Rejestracja 


W dniu dzisiejszym do ponownej 
rejestracji wojskowej zgłoszą się 
mężczyźni o wazwiskąch rozpoczyna- 
jących się na litery H — I — J iro- 
dzeni w 1980 r. Rejestracja odbywa 
się w biurze Wydziału Wojskowego 
przy ul. Świętokrzyskiej 15 (poprzecz 
na oficyna, HI piętro, pokój Nr 332) 
w qodzinach od 8.30 do 13. 

Zgłaszający się winni przedstawić 
/'dokunienty stwierdzające tożsamość 
mee ae 0 EC NK M IE T a 7 


= = . 

Wstrzymanie ruchu 

kołowego 

Starostwo Grodzkie  Śródmiejsko- 
Łódzkie — Oddział Ruchu Drogowe: 
go — podaje do wiadomości, ża - w 
Zwiazku z przebudowa toru kolejowe 
zo, bocznicy na ul. Tymiemiackie.o, 
w dniu 23 kwietnia br. zostaje 
wsttzymany wszelki ruch kołowy 
przez ten tor — aż dó $ZASU żakOŃ* 
czenia robót. 


wojskowa 


osoby, datę i miejsce urodzenia, miej 
sce zamieszkania i wykształcenie O- 
raz zaświadczenie o poprzedniej ze- 
jestracji. 


Posiedzenie naukowe 
W dniu 23 kwietnia 1950 r, (niedziela) 
o godz. 1l odbędzie się posiedzenie na 
ukawe Polikliniki Chorób Zawodowych 
i Lekarzy Przemysłowych w sali wykła 
dowej Polikliniki przy ul, Narutowicza 
Nr 96. Zostanie wygłoszonych szereg 
referatów, 3 


UWAGA, 


inwalidzi wojenni! 
«W dniu 254 50 r: o godz. 17, we 
wtorek odbędzie się zebranie informs- 
cyjne w świetlicy Pow, Koła Zw. inw. 
Woj; R. P, w Łodzi przy uł. Piotrkow 
skiej Nr 73. Sprawy bardzo ważne. 
Prosimy 0 punktualne przybycie, X 


Należy podkreślić, że wszystkie te 
artykuły przewyższają swą jakością 
ji precyzją wykonania podobne ape- 
raty, pochodzące z krajów kapiteli- 

stycznych. Forma  konsygnacyjna 
ma poza tym tę wyższość nad zwy 
kłym importem, że za towary te 
Błacimy dopiero po ich faktycznej 
sprzedaży bezpośrednim odbiorcom. 
. Exspozytura C.T. w Łodzi uru- 
chomi „w najbliższym okresie poka. 


+ 3 . 

W sprawie flag 

Wobec stwierdzenia, iż wiele do- 
mów na terenie m. Lodži posiada fla 
gi zniszczone i brudne władze 
administracyjne przypominają zarzą 
dzenie prezydenta m., Łodzi ź dnia 
© kwietnia 1946 r. w sprawie zaopa 
trzenia i udekorowania budynków w 
dniu 1 Maja we flagi o barwach pań 
stwowych przez właścicieli i admini- 
stratorów domów oraz instytucje i 
crzanizacje, . i 


Zgodnie z tym rozporządzeniem 
budynki winny być zaopatrzone w 
dwie znormalizowane flagi biało-cze” 
wone o dwóch równoległych pasach, 
jednakowej szerokości, o wymiarach 
1 mtr, na 2 mtr., obsadzone na drzew 
cu pomalowanym na kolor czerwony 
i zakończonym u góry gałka koloru 
żółtego, „przy czym kómy 4. jest 
koloru bialego, dolny zaś czerwony 
— barwy cynober. 

Zwraca się uwagę, iż winni nie za- 
stosowania się do wyżej wymienio- 
nych przepisów moga ulec w drodze 
administracyjnej karze aresztu dó 1 
miesiąca lub grzywny do 50 tysięcy 
złotych. 


można nabywać w placówkach Centrali Technic 


zowy salon tych aparatózy 
Piotrkowskiej 68, który tw 
3 z kolei punktem tego rod 
tychczasowe sklepy mies 
przy ul Piotrkowskiej 109 ; 
Daszyńskiego 40). Podobne 
czynne są już oddawna w] 
iw Warszawie, l 

ewiązku z tym, Że zz 
wanie radzieckimi fabrykat 
wzrasta — należy się liczy! 
większym w tej dziedzinie 
jem transakcji z naszym 
sojusznikiem. 


Pierwszy kle 
korespondentów chłopskich 


powstał w spółdzielni prod 
18 bm. w spółdzielni pro 
Jackowice, w pow. łowicki: 
braniu aktywu spółdzielni : 
pierwszy w  województwii 
wiejski klub korespondentó 
Robotniczego”. Do klubu p 
6 korespondentów, w czym 4 
ob, ob, Marta Stachurska f 
ka Michalska, która została 
przewodniczącą. klubu. 


o a 

Dzieje ruch 
społeczny: 
Państw awa Wyższa Szkgłą 

giczna — Zakład „ Historit 
cykl. wykładów pt, „Dzicy 
społecznych”. Dziewiąty wi 
Pawła Korca pt. „Rok 1305 
zostanie wygłoszony 23 xw 
tj. w niedziełę, o godz. 1 


PWSP, AL Ko$cinszki 21. W 
płatny, 


Nasi korespondenci piszą: 


Junacy SP uczestniczą prai 


w walce 


o pokój 


Z inicjatywy Zarządu Szkolnego | pniu ułatwia im pracę. 


ZMP — hufiec szkolny SP Ośrod 


Junacy. stosują również 


ka Szkolenia Zawodowego Przemy- |racjonalizatorskie. Oto prz 


słu Metalowego zobowiązał się do 
wzięcia czynnego ` udziału w budo- 
wie własnej szkoły. Budowę tej 
szkoły (przy zbiegu ulic Wigury i 
Sienkiewicza) prowadzi Państwowe 
Przedsiębiorstwo Budowlane, a ro- 
botnicy, zatrudnieni na budowie, u- 
biegają się o tytuł najlepszego ze~ 
spolu budowlanego w Polsce. O= 
twarcie szkoły ma nastąpić 1 wrze- 
śnią, 

Junacy pracuja tu od 20 marca 
br., wykonując roboty pomocniczo = 
gospodarcze. Pracują dobrze, © 
czym świadczą wypowiedzi robotni 
ków na ten temat. 

Kierownik budowy ob. Sabanda 
jest skąpy w pochwałach, lecz mó 
wi: — Junacy dają swój duży 
wkład i są niezbędni przy pomocy 
gospodarczej: Jestem z nich zupeł- 
nies zadowolony, 

Inni robotnicy 
że pomoc junaków w dużym 


także przyznają, 


stoa 


budowie ałduje się tr 
podajacy cegły. 

— Gdy pracują starsi — 
chanik Chojnacki — tran 
dzie przez całe 8 godzin, s 
litrów ropy, a gdy pracuje 
transporter wykonuje tę 
ce w przeciągu 3 i pół go 
lając tylko 7 litrów ropy. 

Junacy: Grtyszke, Twar 
pański doskonale wiedzą 
tak wydajnie pracują. Ju 
pański mówi: — pomag: 
budowie — , przyczyniam 
szybszego jej ukończenia 
sposób walczę o pokój! 

Komendant hufca ob. E 
formuje nas o zobowią 
naków, które brzmi: 
klasy III dostarczy 30.000 
budowę”! 

Jan Zieliński 
korespondent „Głosu” 
Miejskiej 


z 
SP 


Państwowe Zakłady Przemysłu Bawełniane 


w Łodzi, ul. 


Kilińskiego 2 


zatrudnią natychmiast: 


1. 
2, 
3. 2 KREŚLARZY 

4. MAJSTRÓW tkackich 
5. 5 ELEKTROMONTERÓW 


6. 5 ŚLUSARZY 


2 wykwalifikowanych KSIĘGOWYCH 


7. Wykwaliiikowanych TKĄCZY(KĄ) na krosna angielskie i 


GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO 


8. PRZĄDKI 
9. ROBOTNIKÓW gospodarczych 


Zgłoszenia osobiste przyjmuje Wydział Personalny. 


f, , - i a 
BUDOWLANE PRZEDSIĘBIORSTWO POWIATOWE W ŁO 
ul. Piotrkówska 167 x 


zatrudni natychmiast: 


4 techników budowlanych oraz elektr 


Warunki wedłag umowy zbiorowej. 


Zgłoszenia prsyjmuja Wydział Personalny. 


- 


Co pisała prasa łódzka 22 kwietnia 1930 r. 


MASOWA UCIECZRA 


|brzymi rząd ocze: 


ujący ch na otrzy- 


» 


dz E SPORTU 


Pobyt nasz 


Nr trO 


ch tenisistów w ZSRR 


stanowił przełomowy moment w historii tenisa polskiego — oświadczył 


kierownik naszej ekipy 


po powrocie do kraju 


Korbut i inni a z ramienia 


i kołe- 19 bm. ki nik ekipy — inź. Ol-, Ożierow, 
TNYCH Z MIAST uli „W dniu Yarszawy przybyła samololem wyl u naszych drogich . kierow DE t ; A 
Wr artykule pl „Masowa. uci As KE Z ejj Do ; z Moskwy ekipa tenysistów pol gów, towarzyszy radzieckich |szowski udekorował odznaką PZT za ambasady RP w Moskwie attachć 
Giadw zmt — Kurier Łódzki | prawdziwi łego las skich. która bawiłą w ZS na mie- otworzył przed nami możli-|służonych działaczy tenisa radzieckie | — ob. Kernet: 
me; — iW przewiekinia sie! koło 300 metrów. sięcznym obozie treningowym. W wości Poznania człowieka ra | go: przewodniczącego sekcji teniso- 
kryzysu i u" jakiejkolwiek na- | eńami Enny to obi imieniu GKKF przybyłych powitał diec jego kułtary i żyj wej Komitetu Kuli»ry Fizycznej ji zyk d 19 
dz "ma ojrzymanie racy, nawet |-czy turier Łódzki”: igen Bordziłowski. Odpowiedział kie. cia, 08 lagnięć na polu „gospo | Sportu przy Radzie Ag Twe Dziś o go Z. 
D rabotach. sezonowych — setk Ww vs 7 SAN INY rownik drużyny „połskiej — inż. O} darczym. społecznym i, „caj= Konstantego Massa głównego tre | mmm ANA - — 
r robot! niczych! ©puszezż z „WCZASY az A0INICH szowski który oSwiadczył: nas specjalnie interesuje, wy|nera tenisistów radzieckich — Sinicz Akademia Sportowa 
Eó spodziewając się znależć na WI dže attal z „Zakończony w dniu dzi- chowania fizycznego i Spor- kowa oraz czołowego tenisisłę Związ- ' 
wsi ratunek przed śróiercią | PiN- a oia a siejszym miesięczny pobyt tu. Możliwości te staraliśmy | ku Radzieckiego — Lwa Ozićrowa. Włókniarzy 
Jota! i ; ; ZS S j 1 korzy+| (W wygłoszonym przy kym przemó- 
joa! SR j- Kos% miesieczne | w ZSRR slanowi bezwzględ- się do maksimum WY g t r 
Emigruja 2 miasta na wieś mie |= rarono wynost 45 a zd ńie przełomowy moment w stac. ' Było to możliwe dzię-| wieniu inż. Oljszow rski stwierdził, że Dziś o godzinie 19 w hali spor- 
sika otmi. ale również pozbs | gsoby tke zamieścił „Ku- ` historii tenisa pałskiego. Po- ki niezwykłej serdeczności | W fey sposób tenisiści polscy chcą | lówej na Widzewie odbędzie się 
wiony zarobków drobny robotn5k. a | iekawe kto miał 450 gospodarzy, w których zma-|dać wyraz serdecznej przyjźni dle | Wielka Akademia Sportowa pod 
nawet drobny kupiec. à Jho na wysłanie dzika ns || LE : leżliśmy wielkich przyjaciół | sportowców radzieckich A zarazem hasłera „SPORTOWCY W WAL 
: 4 U yE żę 4_2 > 
GŁODOWE ZAPOMOGI wczasy do Halsrowii. i Ume Kół Sportowych i nauczyciel. Tenis radziec-| podkreśli? zasługi tenisistów Tadziec- | CE O POKÓJ”. Poza częścią ofi- 
i 5 3 ; i Te ŁÓDŹ ODŻYWIA S i ki, dzięki oparciu go na ma-| kich których prze odującę metody. po: is] rogramu prz ewidziana 
RAY: ódzkj /dońasi.że y B À ś SIE Ą "gi B= T s F zj x j) cialną programu ZEW 
eg ARS 90 „ZAŚ KARTOFLAMI W doi dzisiejszym rozpóczyna się sawościilypiece nad młodzie |sliżęły (za wzór dla tenisistów pa. || je; barda bopała część OZ 
gw pętocie, zimaprm $ Ro Poderase eA konsun; a wałów lueniejgiiki ręcznej w którym udział| - ża. osiągnął wspaniały po- | skich- | Sai á y% 
59 tvsiacom bezrobofrych łódzkich ZE zł SIĘ M — wezmą Kala Sportowe WE ZS „Ba- ziom, 0 ©: li nAž- A 
SEE dż DED cał kę w. Wezmą Rita Sportcv W ZS y m yM mielismy « W tym samym dnin- wieczorem | > 
ogółem 122.470 złotych zapomogi. Na RE się do miębz wał) veh rozmiarów. ołna”. | ność przekbnać sie w spot-| anan, * polskiej ekipy tenisowej Zar s Główny ZS. „WIÓK- 
głowe wiec wypadłą po dwa, złote z ZYCZE UŻY : ka „PRE mi boisku Koła Sporiowega | kaniach towarzyskich. | obacni byli w Teatrze Wielkim, na|| oaz. Który organizuje tę cwi 
greszami. ABY U WRAZ A Łodzi PZPB NrBprzy ul. Kilińskiego 2:gra Przybywając wą _ ziemię | pfzśdstawienia baletu <Glijera" „Gżer: || Gmie: serdecznie ES 
TASIEMIEC RRYZYSU wamojonw Przy Rastofł erore jA: polską, stajemy przed zada: | wony Mak”, które wywarło na nichlą KÓW bree NE zka, 
PRZED SĄDEM GRODZREM stanowią , podst sy artykuł soo- godz. 1500 Technozbyt I — PZPR niem podzielenia sie zdobY- | niezałarte wrażenie. wych, zgrupowanych w klubach. 
Przed Sadem, Gradztiim BI dewey dnos w kryzssdstych: cza | NT BJ, tym doświadczeniem ze swy- | e, "PF i i kołach sportowych oraz wszyst 
wować można od dłuższego czasu ol | sach j i pito: © | godz. 1613 PZPB Nr 81 — Baweł- mi kolegami i ło nie tylko | A kwjetnin tenisiści półscy wyle-|| kich sympatyków sportu. 
IDZ NTI ROWOWWERRZĄZSA a LzzzcjĘ Tena i tenisistami, ahy nastepnie | cieli samolotem z Moskwy da kraju. Wstep bezpłatny. y 
j godz. y ym Bid: i=Technózbyt 1 | saga stać je o. przy | Na łolnisko odprowadzili ich przewo- = więc raj ech 
i Dnia bm. boisko Kola Sportowe- udowie socjalistycznego | „o; STASF So KH 3 wodnicy ympatycy 4 
| co „Odzież Śr micy Ster linga aportu w Polsce, 4 ścisłej | 1 0 "Wie jj Teni OWA KKF i| spotykaja się w sobotę w hali 
= D = | Sr 56: j przyjaźni z narodami radzie- | 9970 — K.! Mass, głów! ny Ay sportowej na Widzewie. 
godz. 14.30 Odzież — Technozby! | ckimi. Siniczkaw znani tenisiści ra zieccy 
ADRIA — dlż młodzieży (Srulika 1) i j e o a 2-13 aS 
PAŃSTWOWA | „Daleka dosnt AA godz. 18. "18, 34 godz: 15.10 Bawałha I — PZPB j E & z i | if 
HN, Nr_8 II zień mistrzostw Po 
x x f Francizzkańsk 3 > Eg JE: A ; 
"Cul. or. a T ad A RENT 0-36). SRR 0 nę j i godz. 15,50 Odzież — Bawełna I, W przededniu swego powrotu, do | I 4 
r aliagradu el 150-3 ZZA E ai 3 godz. 16.30 Technozbyj II — pZPR | kraju $ istów 1 z 
Codziennie o godź III N nari]. Koda, 18, 20 5% hnozby PZP SSE, a Kolczyński wyeliminował Olejnika | 
Leona Kruczkow skiego ze Zd stawem | RAY (Narutowicza 20) „Hrabia qodz 17,10 Odzież — PZPB Nr 6 II cznej E /Sportu, GDANSK lobt. wł) — W dragim |skiege (Warszawa) z Olejinikiem (Łódź). 
rę «skim w roli prof Sdnńenb: u | a> Christo! | seria gadz. 1% dode 17.50 Bawełna | — Techno- | e b im, Le cu W Gor dniu XXI indywidualnych nistrzostw| W pierwszej rundzie łodzianin “był 
7 < z yi 1. kach nod Uskwa, gdzie, jak Wiado-  ,, - 5 A ; TEET r wraź zew 
kasa czynna od qodz. 19 do 13 i| GDYNIA (Das szyfńskiego 2) ; „Program inat rozegranv. zostanie W ramach | mo, założycjęj Partii Bolszew 200 RNA boksie o adlialkk=— > 53a LAGE RZA 
od l6 | RE krajowych 1 PRS ARA arwszamaiowych na boiskn | Państwa Radzieckiedo snoi pstat> | świerćfinalowe, 2 których dla nas ła. zę punktową. W drugiej rundzie Olej 
+0 godz. 15,30 przedstawienie zan nych Nr 17% gody, 15. 16, 17. 18, „Rewenic” przy ul Ogroda: | h nie dni swe46 życia. R najciekawszą hyła wałka Kolczyń | nik otrzymał ostrzeżenie za trzymanie, - 
kmiete dla szkół. | 19.20, 21 ER jne X 28 A. ~ 5 R j tonk iekihy, których opro- | =. i lte rundę wygrat Kołczyński. W trzeciej 
BAXSTWOWY TEATR HEL — dla młodzieży (Legionów 2) | s wacdzał przewodniczący kołekoży Mari 2 , Sadzie" oba; E S 
im. STEFANA TARACZA „Zaklęta narzec: na” i Í e stow, zapaznąj| się: z WiSEIDN osi | i n Hinps s r rapia m TREE | si BATY, 
(uk Jaracza a% wic E N asz IEC i tego kołchozu obchodza: OSZY grze ragi ti. lekką przewaze miał jednak Kalczyń- 
Dziś o godz. 14.15 komedia M. Ba. | MUZA (Pabianicka 178) „Ali: Baba cego obec nig šwe a0-iecie Wielkie | ski, któremi leż  przyzmańo zwycię 
łuckiego pt. „Dom otwarty”. i 40 rozbólników* 4, i ie Mad sporlowcach wywarł | zwyciężają we Wrocławiu 
z! pre z roz w“ = godz. 18, i 4 26 í *two, 
Simi oi storia POLONIA (Piotrkowska 67) „Strój omn Hrs i mdb REZ zacji BE: | w Szoda =W hali Hejo. ni Czarnecki (Łódź). . pokonał wczoraj 
1 skie y iotrkow" r ait " ` ODRĘ ©| we rozegrane żostały w > 
ska. 104a galowy“ godz. 17, 19, 24 jae osiągnięcia W hodowli bydła, do akiai w, A - | Szalkowskiego (Warszawa). Debi:z zaš 
i NEK E A == ` róatex między narodowe zawody Ko- | £ ; 
PAŃSTWOWY TEATR NOWY. A EA e fg 16) ortowy e panujący w domach kolchoz- szykówki kobiecej 1 meskiej, miedzy Byczkowzkiego (Pomorze),  Anielak 
(Daszyńskiego 34, tel. 181-34) SE PR c A 42 WE 30) PREN s > |... | reprezentacjami Pragi i Wrocławia. FE ć E ' >me 
Godz: 19,15 aka: Dubrawać ROBOTNIK (Kibńskiego 178) „Hra- » pnożchąć „posiada swoją. pigkia | W meczu drużyn meskicji zwycię- (ER ża prred (ediza 
s 14 bia Monte-Christo“ Il seria godz.) MO odgadnie Ita tice. POROKO a jego, CHÓBKO | zs); goscia 82:23 (: TAA). a w Spot- $ rund z. Domanskim (Kraków) wygry- 
PANS E WAG e ŻYDOW SKI | 16.30, 18.30, 20.80 | Y | Jate CR j > m kadoiecć za imiują się e | aniu kobiecym 83 (44:3). wódjąc z nim przez technieznc k. a. 
Z powbda Si (W peshon wręcz] ROJA. (Rzgowska 84) „Córka mary | ZWY c€IiIĘZcóÓw VAE Ki BOŻA okószek EC | Wieczorek natomiast w tenże sani spo 
c apskiego na Górny Śląsk 2 téit | „pare! e godz. 18, 20 | na etapie Warszawa-łódź E B=" wa Uwa a kolarze sób (techniczne k. an) wyeliminował 
Lie t TD (Rzgowska 2) „Könstzūty l , = E- EJ ` i Paaa É ATN 
4 rak Zasłonow'* dla młodz. godz. 16 b oniżej zamieszczamy dalszy ku- | Ponail 50 juniorów , Si 3 z Same (Kraków) Drugim todziani 
TEATR KOMEDI MUZYCZNEJ seanse normalna godz. 18, 20 | jęz 4 naszego Konkursu Sportowe c J Zarzad ŁOZKol. podaje da wiado- | rem, który wczoraj został wyelimowa- 
i . T 5 h > EIN $ walne zebranie deleqatór A RO PI AES ZZ E 
(al, Piotrkowsk 243 STYLOWY (Kilińskiego 123) go polegającego na odęadnięcy 3|Startuje dziś na planszy | ała > r. Rioha og | 27 2 strzostw_ Byt Zajaca 
5 . Piotr wi 3 2 ) | „W pogoni za mężem: > szych miejsc w klasyfikacji dru | i (sa? S7 PRE dnia 2% kwiet- | jątzkowskiego pokonał  Szymonowicz 
Dzis o godz. 19.15 „Królowa przed- godz. 17,30, 20 zynowej na etapie Warszawa—kż, w Łodzi niz E s doda 18 A SIErWsZoW Fe (Wrocław) i 
mieścia'”. ŚWIT (Bałucki Rynek 2) „Ni og Hi Międzynarodowego Wy ścigij Ko- Dziś w bali „Włókniarza* o ge aoda 18.2 3 w dragim terminie, ZĘ ENAR AAT 
TEATR „OSA“ pliwość serca“ — godz. 18, larskiego *„Rudegó Prava“ i „Fry- | tnie 10, rozpoczynają się mistezo* ji Zar rządu Głównego Zw. Zaw. Wiók Dziś odbedzie się 16. walk. półfinito- 
(Traugutta 1, tel, 272-70) TĘCZA (Piotrkowską 108) „06 buny Ludu". stwa Polski j sie 34a szab] a. Biórzy Łodzi, przy uł. PAG wych. 
Dziś. o godzinie 19,30 komedia| niey bez winy" godz. 16,30, 18.30 | Kupon należy wyciąć i cziki!” . | WAREŃ w szeonANip cza: 13. ZY OWE RAM 
©. Gołdoniezo „Oberżystka”. „20,30 EPA kp wypełnić po czym w kopercie e dę dnia | cie. Obecność qeleqacji wszystkich kłu d 
PAŃSTWOWY TEATR LALEK TATRY (Sienkiewieza 40) „Kwiat | 30 „bra: przy zysłać na adres: „Głos Rą-| Zawody te, W których bierze u: bów zrzeszonych obowiązkowa. GŁOS 
PINOKIO" k WISŁA RE R 18, 5 A 6 Łódź, ul. Piotrkowska 86. dzial ponad 50 żawodników, wabi- | f Organ Łódzkiego Komitetu i Wojs- 
a tskiew 3 i 4 staci yy n 
(ul. Nawrot 27, tel. 135-74) à (Daszyńskiego 1) | „Si MJ a szy ach, przesłanych pocztą, Podi gzaja zrozumiałe zainteresowanie wóńzkiego Komitetu Polskiej Zje 
Ą: MEC a aa | mrówka”, „Mistrz  marcia ,|Uwagę brana bedzie data stempia | KG dnaczonej Partii Robetniczej 
À ką; a DEM br, o -g0-| „Noc noworoczna”; „Kim zo: tcnę?” | pocztowego. tych wszystkich, którym  uimasowie- R Redaguje: $ 
zinle 8.00 widowisko zamknięte dla| „Dzieje jednej obračzki“ (krezków | Między uczestników Konkursi Błójnie sportu, a piede wszystkim pi ZOASZUMYTRERAKZNAK 
szkO! pt Historia cała o niebieskich |li kolorowe) godz. 16.30; 18.30, 20.20 | rzy nadeśla trafne rozwiązania, Toż | knego sporti - Me o leży ka 29 LOTERIA Barze 7 
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Koniec. „Sago-Maru* 


Był czas odpływu. Od brzegu zalatywało zapachem jodu. wszę- 
dzię leżały ciemnozielone faliste badyle kapusty morskiej. Ka- 
reienista ławica, oddzielająca zatokę ód rzeki, wyraźnie: prześwie- 
cała poprzez żółta wodę. 

Nie adczuwaliśmy zimna, ani mokrych marynarek, 
ru" była fuż obok — długa, bezczelna z 
gifami, podobnymi do krabów, 


„5$ag0-Ma- 
dwoma czerwonymi hiero: 
przybitych do rufy. 


a „Właśnie otworzyła luki i zamierzała rozpocząć ładowanie ło- 


i. gdyf,Śmiały* opłynął mieliznę i zagrodził „S5ag0-Maru wyj* 
ście-ną, morze. 
Przeciw prostoksitna jest krótsza 
zrożumiał tow końcu także sindo 
zwołując łódki. 


od dwóch przyprostokatnych — 
„Sago-Maru piskliwie zaw yła 
zaczęła się miotać w różne strony, szukając wyjści 


> pułapki | wreszcie z rozpaczy. rzuciła się ku mieliźnie. 
Usłyszeliśmy dźwi iek podobny do dźwigku rodzieranego płótna 
żaglowego. Rybacy na pokładzie szkuny powalili się jeden mz 


„drugiego, 


Maszynista: „Sago-Maru" zatrzymał motor. Zaległa. cisza. 

Japończycy Stali na pokladzie | obserw owali nas ponuro. 

Spuściliśmy szalupę i skierowaliśmy się ku szkunie, by spisać 
akt W tej chwili rybacy, jakby na komendę, zaczęli skakać do 
wody. Ostatni skoczył sindo, Zrzuciw szy przedt em żółły chałat. 
Wystraszeni rybacy pędzili co tchu ku naszej szalupie. 1 

Na szkunie działo się cos dziwnego. Pokład . „Sago-Maru* wy- 
dat się, deski zatrzeszczały, posypały się szyby», Zdawać by sie hio- 
gio. że szkuna obiadłszy się rybą. rozdyma się od obżarstwa lecz 
łe wszystkich iluminatorów | szpar pełzł gęsty biały aym. 

Kołoskow podejrzliwie powachał powietrze. 

— Skręcić! 

Jego komendę zagłuszył silny wybuch. 
DY odcigłó nożem. Mostek oddzielił s 
dy o jakie trzydzieści metrów od nas. 
rozcięło „ 

Woda wokół szkiumy stała się + mętnaw obiała i 

Przyczyna wybuchu stała sie 
rakterystyczny słodka: wy zapach acetylenu, 

Rybacy japońscy, ustawiając sieci na wielkich obszarach mors 
skich. zaznaczają je latarkami, by okrety nie burzyły tego gospo- 
dźrstwa. Na każdej szkunie można zawsze znaleźć puszki z kar- 
bidem dla: latarek. 


Rufę „Sago-Mara* jak- 
się od pokładu i upadł do wo- 
Rosicynowi czymś ostrym 


mocno syczała, 
Ma, jak tylko poczuli śmy cha 


Naskoczywszy z rozpędu na kamień, „Sago”Maru* rozpruła 
ono. W dwumetrowa szczelinę luneła w oda i natychmiast zato: 
piła przedział, gdzie -Phowyao karbid Wybuch mógł być 
jeszcze silni ejszy. í gdyby pokład okazał się bardziej mocny. 

$ „Wyłowiliśmy i wzięliśmy na pokład dziewiętnastu rybaków. 
Przestraszeni katastrofa. stali, na baku Bosman, który niedawne 
drażnił Kołoskowa. kłaniał się i mamrotał tak schlebi ajaco, że Ko 
sicyn o mało nie dostał mdłości. 


Załatwiwszy formalności i sfotografow rawszy szkunę, skieroiwa* 
l śmy sie na morze. 


Prowadziłem kuter w dwustu metrach od fabryki, lecz Ko 
ioskow kazał zbliżyć się jeszcze bardziej 


— W celach wychowawczych — rzekł surowo 


Deszcz ustał W ysoko nad ławicą. gdzie dymił się szkielet „Sa- 
x- Máu“ wyłsniała się blada tarcza słońca. 


ES raż Ź sej spojrzałem na brzeg. Koło kantotu.ne maszcie 
rybacy siedzieli koło przystani ne 


wałkacha Ą czekali na /kuńgasy. 


Myślałem o tym. że z brzegu mokre postacie drapieżców są do- 
»rze widoczne. 
KONIEC 


